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A B A W K I
D Z O  C I E K A W E  Y W E S O Ł E ,  

la każdego wieku y ftami iłużące,

C Z T L  I
Zbiór Anekdotow , życia fławnych osob , 

czynów y powieści z dawney y terainiey- 

fzey hiftoryi, uwag moralnych, zartow y do­

wcipnych odpowiedzi, opisania miaft, lub 

laiieysc znakomitych, wierszyków zaba­

wnych, Iłowem, tc°o wszyftkiego, co może 

rozweselić um ylł, y ozdobić pamigć,

Z E B R A N E .

Drukiem i kosztem Ignacego Grcbla 
J. K. Mci Bibliopoli.
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jeżeli Powszechności 'ma kfigzka przypadnie

JDo (m aku, radości mey pewnie nikt nic 
zgadnie i

Lecz gdy osgdzi wcale, iż życia nie warta;
• */ ' *r •' -< i ś

Niech wigc wraz ze mng, w grobie pole­
gnie zawarta. "** ■*

<

http://rcin.org.pl



Tfloryiki krotofilnepospolicie roz- 
weselaią umysł cnłoibieka, dodaią okrasy 
y prżyiemności ppfedzeniom , zwłaszct 
gdy są potrzebnie y wcześnie do mat ery i  
przytoczone; każdy na nie łatwo może 
natrafićczytaiąc naypowaźnieysze kfiążki. 
Flutarch tak sławny w RzeczypospoHtey 
uczonych , y Cezar ow wiedli Hetman 
Rzymski (o którym ieszcze wątpić nale- * 
ż y , czy biegleyszym był w fztucc pisa­
nia, czy \w wygrawaniu batalii) osądzili 
za  rzecz godną ich sław y, podać na, wi­
dok powszechności, zbiór hijłoryek y po­
wieści krotof lny ch. Po nich wielu także 
wielkich ludzi, podobnemu zabawiali fię 
eziełam i, które od Powszechności mile 
zawse były przyimormne, pomimo roz­
sądzonego ułożenia onych y wyboru. <ffa- 
koż we wsr.yfklch prawie kjiążkach, pod 
tytułem fra szek , liiforyek krotofilnych, y 
powieści śmiesznych, mało co dobrego 

'nayduie fię , a przeciwnie wiele żartów y  
kr ot o f i l ,  które zmierzaią do znaczenia o- 
boietnego, bezwfiydnego, y obrażaiącego 
uszy niewinne, y oczy niby człowiek uczci*

A i  rny
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tt*y nie tylko moiyic, ale y pomysłu nie 
śmiał. Dla tego więc ia fiarałem fią ufil- 
nie, aby we wsystlPĆh zebrany eh przeze- 
mnie powieściach y osobliwościach nay- 
mnieyszey nieznaydowało fią nieprzyftoy- 
ności, y one zamknąć umyśliłem pod tytu­
łem Zabawek, bardzo ciekawych, które po 
rożnych Autorach wiary gsdnych zbiera­
łem pilnie, nakształt Pszczółki pracowi- 
tey, która z  pomiędzy kwiatów wybiera, 
to tylko ieft fiodkiego y przyiemnego. Za- 
tzym każdy ie czytać może, wesoły y smu­
tny, pracowity y niedbały, flary y mło­
dy; Jłowem, w każdym flanie, wieku, y  
kondycyi, a mianowicie ci, którzy są za ­
trudnieni domowe mi kłopotami, nie maiąc 
czasu do bawienia fią czytaniem, gdy z  
cnaydą na kazdcif karcie tey kflizk i, czym 
fię mogą dojlatecZnie rozweselić y rozer­
wać. Tym tez końcem iedynie, nie kładą 
żadnego porządku, aby zaraz 'za otwar­
ciem kflązki można było natrafić na iaką 
powieść śmieszną y  rozweselaiącą. Z  
tym wszyflkimiako ynaylepsze dzieła wy­
chodzące na widok publiczny, nie są wol­
ne od krytyki y cenzury, tak y mnie los 
podobny gdy ftą trafi, bynaymniey za d zi­
wiać mt b(dzit.
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Z A B A W K I
Ciekawe y IVesote.

I .

11̂ ewn^ Mifiyoparz wc Francyi , nazwi- 
ikiem Bridaine, wffawiwszy fig kazać do 
proftych ludzi po wfiaćh,« iprowadzony po­
ty $1 % wielka ciekawością y  naleganiem do 
do'Paryża, gdy pierwzyraz wszedł na Am- 
borig >'do naypierwjzych Panów liczmy zgro­
madzonych, zaczął Ipzanie w naftgpuią«« 
fłowa: W  przytomności takowych flucha-
ezow , wcale nowych dla mnie, zdaie mi fig 
Bracia m oi, iżby mi nie należało nawet uft 
otw orzyć, chyba tylko na uproszenie jaika- 
wych wzglgdow waszych dla ubogiego Mis. 
fyonarza, który nie ma iadney zdatnośei do 
wyłuszczenia grawdy o zbawieniu waszym. 
Ztym wszyftkim dzifiay wcale innego-m fie- 
bie ieftem zdania; y acz mig widzicie wzgar- 

Bj 4zo-
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dzonytn, nie rozumieycie przecie, abym u- 
ganiał fig za nikczemną próżnością Iławy, y 
miał mowie tylko dla mnie fąmego. Niech 
Bog fego broni, aby ftuga iego potrzebował 
fzukać wymówek przed wami. Gdyż ktoż- 
Kolwiek bądź iefteście, w7fzysey iefieśeie 
wraz ze mną grzesznikami, y w tym momen­
cie przed Bogiem moim y waszym, widzg 
potrzebg, abym uderźył fig w piersi. Dotąd 
ogłaszałem fprawiedliwość Naywyższego w 
Kościołach pokrytych iłomą, opowiadałem 
furowość Pokuty nieizczgsnym, którym zby-» 
wa na chlebie , zwiaftowałem poczciwym 
chłopkom nayprzenikleysze prawdy, mOiey 
Religii; Ach! cóżem uczynił niefzczg- 
sny! zasmuciłem ubogich, naylepszych przy-*' 
iacioł moiego Boga; napełniłem ftrachem y 
ialem te dusze profte y wiertm, nad które* 
tni należało mi raczęy litować fie y cieszyć. 
Na tym to mieyscu,’ gdzie nie widzg przed 
fobą, tylko riaypierwszych Panów, ńaywig* 
kszych bogaczów, naydzikszych ucigmigży* 
cielow ludzkości; iaśniey powiem , n$ zit 
chwałych y zatwardziałych grzeszników; w  
tey tylko mowig świątniey należało mi ogła* 
fzać fiowo Bo/kie, w całey file icgo brzmie­
nia y gromu; oraz poftawić przy fobie na 
tey Ambonie, z ieWmey ftrony śmierć, która' 
wam grozi, z drugiey Naywyższego Boga,

który
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który was fgdzić będzie. ju£ tedy dekret 
wasz w ręku moich ieft? Truchleycieod ftra- 
chu przedemird?- ludzie pyszni y obrzydli’, 
którzy mnie midharie! Potrzeba konieczna 
zbawienia, śmierć nieuchronna, niepewność 
tak ftraszney dla was godziny, zatwardzia­
łość do końca, fad oftateczny, mała liczba 
wybranych, piekło, • a nadewszyftko W ie­
czność, ach wieczność niefzczęśliwa; te,to 
sg niaterye, o których dowas mówić przed- 
fięw”zi§łetn, y które powinienem był iedy- 
nie dlawasfamych zachować.j coi mi,po wa*- 
szych względach, któreby mię potępiły podo* 
bno, a bez waszego zbawienia? Lecz fpodzie- 
W amfię, iz (kruszy Bog ferca wafze, gdy iłu- 
ga iego hi o wić będzie, gdyz mam niezliczone 
dowody Miłofierdzia jego od Wieków dozna­
ne; a na ten czas przeniknicni bpiaźni^Ea- 
ry za,nieprawości wasze,*rzucicie fig na ło ­
no m oie, łeigc obficie łzy gorzkie z fzczere- 
go zalu y pokuty; a tak w miarę uczucia wa­
szego ińaydzfecie innie Wyfnownym Ćcc.

2 .

Kazimierz IV'. jagellónczyk Kroi Pol* 
iki ikarzącey iię przed fobj Krołówey Z1 na 
furowość Długosza Nauczyciela Królewiczów 

A4 fwoick
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fwoieh, rzekł w  te flowar Nie mąfz ładncy 
tekiey M uzyki, ktoraby milszą była uszom 
m oim , iako gdy ftyszg płacz Synów moich r  
od fwego Nauczyciela, chłoftanych.

3*
Siadaiąccgo-w okręt żeglarza, fpytał 

Hę F ilo zo f: Moy kochany powiedz mi,gdzie 
twoy ociec umarł t- utonął odpowie żeglarz» 
A twoy dziad y pradziad ? także. Dlaczeego 
tedy śmiesz puszczać fig na morze? Na co że­
glarz: powiedz* mi też także, gdzie twoy 
ociec umarł? fpokoynie ( odpowie filozof:, 
na fwoim łóżku. A twoi przodkowie? tym 
famym fposobem. Natenczas zawołał że­
glarz: Ach! iakże ty śmiesz.«odzień.kłaść fig 
na io ik u  l

4-
Pewny Pan] orderowy' grubych oby- 

'  czaiow, widząc u iedney Daitiy bardzo uro 
dziwey pigkny na rgku dyament: Wolałbym 
rzecze pierścień, niż rgkg; Dama zaś fpoy- 
rzawszy na nieko rzekła ; a ia  wolałabym 
uzdg, niż bydlg.

i
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Panna Moignon nie cierpiąca nay- 
mnieyszey obmowy , y naruszenia cudzey 
Iławy, nie chwaliła tego Panu Boileau, że 
pisał Satyry, cłla tego że ob ra ża j miłość bli­
źniego. jednego dnia rzekł do niey Pan 
D esprcaux: Czyiiby mi Waćpanna nie po­
zwoliła pisać Satyr na Sułtana T ureckiego, 
który ieft głównym nieprzyiacielem naszey 
Religii? ja k o ?  ('rzecze panna M oignon) 
przeciwko Sułtanowi ? Bynaymniey, gdyż 
to ieił Monarcha, a osobom w tey doftoyno- 
s'ci, nie potrzeba nigdy ubliżać uszanowania. 
Ale przynaymniey pozwol mi Waćpanna 
mówić przeciwko dy'abłu! N ie , n ie, gdyż 
nigdy nie potrzeba źle mowie o nikim.

6.
Pan ieden nawie<Jzoi§c pewnego z 

przyiacioł w chorobie, zaftał przy nim Ma­
larza, ktorego znał, w ten fam czas, gdy 
choremu zapisywrał lekarftwo na purgans. 
Potym obróciwszy fię do Malarza rzecze; 
czy iuż Wacpan zoftałeś Doktorem? już da­
wno ( odpowie malarz)  przeftałem malo­
wać. Bardzoś dobrze uczynił (rzecze Pan) 
gdyż twoia robota y portrety były wyfta- 

B5 wionę

5 -
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wionę na widok publiczny, a przeciwnie 
tera£nieysz§ robotę, zawsze ikładać będziesz 
w  takim mieyscu, gdzie od nikogo nie bę­
dzie widziana.

7-
Pan FeuUlade, będąc raniony w gło­

wę z muszkietu, w R. 1655. podczas oblęże­
nia fortecy Landrecy; felczerowie przy pier- 

'  wszym opatrzeni^, powiedzieli mu, ze ieft 
rana niebezpieczna, y ze widać mozg; aeh! 
dla Boga, ("rzekły Mościpanowie weicie go 
trochę, y zawiniwszy w chufteczkę, pofzliy- 
cie Kardynałowi Mazaryniemu, który mi nie 
fto razy na dzień powiadał, ze nic mam j  
«drobiny muzgu w głowie.

8*

Marek Anteni M u ret, będąc umyflii 
popędliwego, nigdy fię nie mógł utrzymać, 
azeby nie miał polaiać zelzywemi (łowy, gdy 
który z uczniów iego podczas explikaeyi, u • 
czynił iaki hałas, lub fwywolą, jeden z 
nich chcąc fię za to na nim pomścić, przy- 
niolł razdzwonek do,fzkoły y w pośrzod na­
uki famey znienacka zadzwonił. Muret rzeki 
bez gniewu: prawdziwie mocnobym fię dzi­
w ił, gdyby w tey trzodzie bydląt, nie znay*

dował
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dował fig byk ze dzwonkiem zawieszonym 
na fzy i, do prowadzenia trzody!

9*
Piotr Zapata trefnis Karola V. Cesarza, 

bgd^c iednego dnia przegryziony odfwego Pa­
na, Opuściwszy, oczy y iłowa nie odpowie­
dział, Cesarz obróciwszy fig dofwoich Dwo­
rzan fzecze :*»wnet on mi tu dobrze zapłaci. 
Naco trefnis odezwał fig: nie tak prędko', 
iak fig fpodziewasz Nayiaśnieyszy Panie, 
gdyż ia nie rychło płacę |ym , którzy nie ła­
two wypłacacaia fig innym. T a  odpowiedź 
tym była'dowcipnieyśza, im ba/dziey wfzy- 
ftkim było wiadomo, ze ani trefn iś, ani 
Dworzanie od dawnego czasu niebyli płatni.

Lubo Monarchowie chowai^ na Dwo­
rze fwoim Trefni fiow, iedhakze nie lubią, 
gdy im iakie wytykaią błgdy. jeden trefniś 
u Elżbiety Krolowey Angielikiey, dnia pe 
wnego gdy mówił przy niey nadto śmiało, 
zakazano mu bywać na pokoiaęh. Poiym 
gdy był przywrócony do łaiki, y wszedł do 
Pokoiu, Krolowa rzekła: j iakże, ieszcz« 

■ Zechcesz p r z e trz e ć  nioie fprawy ? Bynaty-
 ̂ mnie?
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mnicy N .Pani, ("odpowie trefniś) nie śmiał­
bym wigcey n Dworu wfpominać o tym , o 
czym w całym mieście wfzgdzie gadaij.

II.
Chcgc przytoczyć powieść o Firlejo- 

wcy Hrabinie Tgczyńikiey, muszg wprzód 
uczynić krótkie opisanie mieysca. W  Hrab- 
ftwie Tgczyńikim o ćwierć mili od Krzefzo- 
wic w Krakowikim znaydtiie fig Puszcza, na­
zwana C z e r n a z Kościołem y Klasztorem 
Karmelitów bdsych, murem ci^gngcym fig 
na poi mile otoczona, przy ktorey noyprze- 
dnieysze znayduig fig marmury. Wiezdza 
fig do niey przez mod wspaniały, y bramg 
ftrzezong od mieszkaigcego tam zawsze Pu- 
ftelnika. Napis dwoyigzyczny wyryty' na 
tey bramie, pod klątwy wchodzić daley wfzy- 
fikim Białymgłowom zakazuie. Moft mu­
rowany łgczy dwie wielkie gory, który tak 
ieft wysoki , że ftanąwszy na nim , można 
targać donośnych buków wierzchołki. Pod 
nim płynie maleńka rzeczka na poblizk§ ł$ 
k g , pełna łososi y pftrggow. Kilkadziefiąt 
krokow  za moftem ftoi Kościoł murowany 
na górze; wchodzi fig do niego Klafztorn^ 
furtka, ktorey dwa ftraszne brytany przyku • 
te na łańcuchach piłnuij. W  całym tey Pu;
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ftyni okręgu uftawiczne panuie milczenie, 
iedne chyba przerywały go nabożne śpiewa­
nia w kościele , y ptasząt w leiie kwielenja.“ 
Dobrowolni w ięźnie, którzy fię tam na po­
kutę fiedli ci zamykaią , wyrzekaią' fig'ró­
wnie mowy iako y mięsa. Starfzy ich nawet 
nie może, powiedzieć Twoich reikazew, chy­
ba wyiechawszy za Puszczą do wfi Twciey 
nazwraney fielce. Fundatorką mieysca tego 
była Firlejowa Hrabina Tęczynika, o ktorcy 
takową wspominaią powieść.

W  tenczas kiedy po domach Pańikich 
bywała kapelania razem Duchowną y świe­
cką władzą, pewny j . . . deftał fię do Pa­
ni Firlejowy Hrabiny Tęczyirikiey , na tę 
naylepszą wieku Twego funkcyą ; na ktorey 
tak zręcznie umiał fię kierować, iż w krotce 
y fumnienia y Dworu całego zoftał wielo- 
władnym rządcą. Przecież iako zawsze po­
korny , uniżył aż poty wielowładztwo fwo- 
ie , że niektóre drobnieysze iprawy w go • 
fpodarftwie, zoftawił Pani Hrabinie do za 
łatwienia. Ale miłość y pakowanie nigdy nie 
cierpią wTpolnika. Sprzykrzyło fię nie dłu­
go j . . . dzielić y tę maleńką rządu cząftkę 
z kobietą. Zeby fię więc pozbył fwoiey 
wfpolniczki, y obydwie władze połączył w  
fobie zupełnie, obrzydza iey do reszty tru-

;.dnjeiu«
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dnienie fig doczesnością, mąluie.przyjemnie 
fpokoyncść daleką od gospodarikich kłopo- 
tow, przekłada naywalnieyszy-interes zbawie­
nia, a natchnąwszyjia dobrze pragnieniem Nic- 
bielkiey szczęśliwości, dla pewnieyszegó iey o- 
fiągnienia, wmawia w nią życie Puftelnicze. 
Pobożna Pani fłucha wszyfłkiego z w iarą, 
porzuca marności świata, y z niemi wszy- 
ftkie dobra ziem (kie, iako przeszkody do na­
bycia ziemfkich, ftawia fobie pufielniczą 
ehałupkg wśrzod Czerney puszczy, y do 
niey z Zamku Tgczyhikiego z niewielką do- 
fyć uftugą, y z kochanym Oycem ducho­
wnym przenofi fig na migszkanie. T a k  te­
dy X. Kapelan osadziwszy fzczgśliwie'Hrabi- , 
ng na bogomyslności, fam iedynowładijie w  ; 
dobrach jey panował. Ze zaś był bacznym 
na dal, y miłoiiemym Familii] fwoiey Oy­
cem, a przytym też wieloletnim, chciał do­
brze uczynić fwoim za życia, y myślał iuż o 
zapisach Grodowych. Ale iakże próżne są 

‘-ludzkie zamiary, gdy im górna nie fprzyia 
pomoc! jeden Mnich fzary pozbawił] . . . 
naszego całey fzczgśliwcśd, y te dobroczyn • 
jie z cudzego zniszczył' układy.

Z jimyfld ozy przypadkiem kweftarz 
Karmclitaniki zabłądził do owego pokutne- 

; , S°
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go Hrabiny mieszkania, a znalazłszy ie zam­
knięte, gdy przyście fwoie odzw ónił, y za­
czął pro fi ci w Imię Ko filie, wyirzał małym 
okienkiem j  . . . y nalaiawszy debrze ta­
ką zuchwałość, że fię ważył żebrackim gło­
sem ''przefzkadzać cichym Pani modlitwom , 
rzucił mu z gniewem złotówkę , y odeyść 
czymprędzey rozkazał. * Odchodzi zfukany 
kw eftarz, zakaptorzy wszy fobie twarz wfty- 
dem oblaną, a w tym momencie zemfta w 
ferce iego wftępuie. Ledwie do pierwszey 
\yii doszedł, fzuka w oddaniu za fwoie o- 
ehłody; rospytuie fię co znaczy ow j . . . . 
z Panią' Puftelnicą na Puszczy, bada fię pil­
nie o wszyftkie okoliczności, a zrozumia­
wszy dobrze rzecz całą, czeka, poki X. Ka­
pelan nie wyiedzie do Tęczyna dla rozrzą­
dzenia Ekonomicznego. Przyszła nakomec 
godzina, w ktorey fię ftać miała niefpodzie- 
wana nigdy odmiana. W yieżdża Kapelan, 
a nasz Karmelita korzyftaiąc z drogiego cza­
su , dąży posuwiftym krokiem na Puftynią. 
Zaftał iak pierwey. drzwi zamknięte-, y le 
dwie fię dodzwonił iłużącey Panny, ktor« 
wybiegła -dq niego z przeproszeniem , że 
niemogł bydż wpufzczonym nie zaftąwszyX. 
Teologa. Długo nieborak niufiał ftać za 

' drżwiami , nim fię owa Panienka ulitowa­
wszy nad nipi, pozwoliła fchronić do przy-

ßonku,
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fionku, przed powftaięcę właśnie natenczas 
burzę. Świętobliwa Fani dowiedziawszy fig, 
ze Xiądz zmokły fiat w fieni , chwiała fig 
długo , czy mogła mu pozwolić wniść do 
fiebie, bez pozwolenia X. Teologa; ludz­
kość przecie wzigła gorg nad dziwaftwetn, 
y kazała profić gościa do izby. W szedł Kar­
melita z pokornę układnościa, y pczdrowi- 
wszyPanię po Chrżeściaiiiku, zaczęł co tchu 
m owićznię o nabozeńfiwie; ganił potym nie­
znacznie ikrupuły zbytnie , a dowodząc ze 
w  każdym ftanie zbawić dufzg można, roz- 
biiał powoli puftelniczego ducha ; nakoniec 
nie wyszło godziny, owa Hrabina \ co za- 
czgła mowie z Karmelitę o pobożności jy 
ikrupułach, że go wpuściła do fiebie, bez 
wiedzy Twego Teologa: fkończyła na tym: 
Zóftau fig u mnie kochany Karmelito na Ka­
pelanii . a uwolniey mig od tego dziwaftwa! 
W  tym powróciwszy X. Kapelan nie bez 
trwożliwego uczucia, dzwoni filnie do drzwi, 
umila fig według zwyczaiu na przywitanie 
fwoiey Puftelnicy ; ale coż fig z nim dzieie, 
gdy zamiaft Hrabiny, widzi w oknie tegoż 
famego Karmelitg, ktorego onegday pioru­
now ał, rzucaięcego mu podobnież złotow- 
kg z groźbę, y furowym roikazem*, żeby 
natychmiaft wynofiłfigdo S. Barbary do Kra­
kowa. Ledwie fig nie rospgkł od złości

bie-
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biedny J . . .. mufiał iednak poddać fię o- 
krutnemu losowi  ̂ y ikończyć fwoie pano­
wanie. Do czego podobno naywięcey przy­
łożyły fię młode Hrabiny ftużebnice, które 
na tego Karmelity, iak na zeiłanego z Nieba 
w ybawcę, do uwolnienia ich z leśnego wię­
zienia poglądały. jakoż zaraz Hrabina wy- 
iechała z nowym X. Kapelanem do Tenczy- 
n a, a na zawdzięczenie odzyfkaney wolno­
ści, dała maiętność dla Braci iego, y Kla- 
fztor bogato opatrzony wyftawiła..

; 9

Może to bydź baieczka, ale to zawsze 
prawda, że każda obłuda, choćby wnaypię 
knieyszg była umaszkowana cnotę, prędzej 
czy poźniey mufij bydź z nieswoiey odarta 
poftaci-

1 2 .

Genealogia Utrdcyuszow : jaśni« 
W ielmożny ImćPan Maiątek z Dojnu Kleyr 
noty Pieniądze zaślubiwszy fobie Imć 
Pannę '.Nieuwagą , fpłodzili niepotrzebny 
Wydatek. T en  ożeniony z Imć Panńg O- 

Jirygą, herbu Szam pan , w Heimie Fara­
on, przydomku Reduty', doczekał fię fyna 
P ozy cz  , od ktorego naturalnie zrodzony 
Odtlay. Odday zrodził Przeday. Przeday

zoftawr
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zoftawił dwoie Potomftwa; Przeday tani-o, 
y P o d z Z  niczym. Przgday' tanio zrodziło 
Nt^dzę. Podz z niczym zrodziło IPzgarde. 
2  tych uroiła Z g ryzota , z zgryzoty Piiau- 
flw o, z piiańfKva Gangrena, gangrena po­
b iła  Śm ierć i a t& ieft Uiiimu s consumens,

I3*/
Ogrodnik pewny rodem z’ Bearn, kteł- 

/emu Henryk IV. nim zóftał Królem Frarr- 
euikim pozwalał bardzo poufale do fiebife 
przyftępowac, poszedł raz- na Pokoie Kro- 
łew ikie oglądać go. Nayprzed uyrzawszy 
K róla: fiedz§cego: w krześle, w powadze 
przyzWoitey fwóiey doftoyno&i, niezmier­
nie ucieszył fig, widzgć tak \Vielu Xi§i§t y 
Panów Orderowych ftoi§cych przed nim, y 
iennrafsyfttiigcych 3 po*ym coraz, pogladał nar 
Króla y rorogał oczyma na niego; ale Kroi 
uczynił figiakby tego me-uwa^af, y nic do 
niego nie przemówił. Zgorszył fig tym nie­
co ubogi Ogrodnik , przypom inały 'fobie 
owe czasy , kiedy poufale przyftapował y 
żartował z Henrykiem, T ym  czasem Kroi 
porwawszy fig z krzesła; poszedł do fwegO 
Gabinetu, gdzie bgdsc fam, kazał zawołać 
fwego Ziom ka, a obłapiwszy go za fzyig, 
fpytał fig; Y coż nioy kochany, kontentiei

ftci
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śkeś 2 mego wyniefienia na T ro n ?  T a k  ieft 
N . Panie', ( odpowie ogrodnik^) ale iedna 
ieft rzecz co mnie gniewa: zdaie mi fig? ze 
W . K. Mość bardzoś zhardział, łakeś zoftał 
K rólem , albowiem fiedząc wpośrzod tylu 
Panów, uczyniłeś fię, iakbyś mig' niezhai! 
Kroi rozśmiał fig z fzczerości y proftoty ie- 
g o , a udarowawszy go znacznie, rozftał fig 
Z nim.

14.
Hrabia de Grammont, iednego dnia 

napadł na dwóch ftuzgcych Twoich, którzy 
fig z fobg b ili, y ńatychmiaft kazał im prze- 
ftać, a gdy uftuchali, pytał fig co aa przy­
czyna tego poiedynku? oni z razu długo fig 
opierali y niechcieli przyznać; nakoniec Hra­
bia dowiaduie fig ze mu ukradli pigć Luido- 
ro w , y dla tego wyzwali fig na poiedynek, 
ie  ieden z nich chciał mieć trzy, a drugie­
mu dawał tylko dwa. Hrabia d o b y w f z y  1 
kieszeni Ltiidora,. dał temu, który miał dwa, 
m owigc; Czyście wy poszaleli, zabiiag fig 
dla iednego Luidora!

15-
W  pewney wiosce, zkijd było daleko 

do Kościoła, chłopek ubogi umierał. Syn
iego
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iego poszedłszy po Xigdza, przez trzy godzi­
ny ftał pod drzwiami, y pukał bardzo powo 
li; Xigdz ocknąwszy fig, dowiaduie fig, że 
od dawoości chłopek czekał na niego; tedy 
spytał fig, zacoś głośniey nie pukał? odpo­
wie chłopek; żebym Waćpana nie budził. 
A czegóż potrzebuiesz, rzecze Proboszcz: 
Oto ociec moy z*czgł konać, iakcm wycho­
dził z dom u; W igc iu i mig tani nie potrze­
ba ('zawołał Xi|dz z żalem) ponieważ d© 
tego czasu, iuż mufiał umrzeć zapewne! O 
nie Mości D obrodzieiu,  rzecze chłopek; 
Piotr gospodarz fafiad nasz, obiecał rai, że 
go bgdzie bawić.

1 6 .

Chłopek ieden niósł pełny koszyk gru- 
fzek , dla nowego Twego Pana; wszedłszy 
na dziedzieniec zaftał dwie wielkie Małpy 
pigknie uftroione , które przyskoczywszy 
do ¡koszyka , wybrały Tobie po kalka gru- ’ 
Tzek co naypigknieyszych, y odeszły. Chłop 
nie widząc nigdy tych -zwierząt, przywitał 
ie bardzo grzecznie, i pozwolił im brać, co 
chciały,  rozumieigc że to były córki paulkie; 
i  tym wszyftkim z ćeszt§ gruszek poszedł do 
Pana, który to wszyftko uważał przez okno. 
Pan odebrawszy gruszki Tpytał fig g o , za,co

przy-
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przyitioft nic pełny koszyk? odpowie chło­
pek , Mościpanie , prawdziwie rnowig ze by­
ło ich pełno, ale gdym*przychodził do Pana, 
opadły mnie Córki Pańfiue, y nabrały gru- 
ftek, co im lig podobało.

1 7 -
Panu Caflelnau ,  na trzy godziny przed 

śmiercią, gdy ofiarowano Lalkg Marszał- 
kow iką, przedziwnie odpowiedział: Pigkny 
to urząd na tym swiecie, a ia fig wybieram 
do takiego krain, gdzie mi iig ten urząd na 
nic nie przyda.

Azclby wszyscy _.lnko.derpwic ' mieli 
v bydź odważni, iak ich .kókdycya wyciąga, 

nie zawsze prawdzi ' f i g a ż e b y  mieli bydz 
wszyscy doikonali, y, to z prawdą niezgadza 
fig; ale że ieft wielu, którzy nie wiedzązkąd 
zacząc , gdy im co rozkażą, to fig czgfto 
przytrafia, jednego dnia „radzono, ażeby 
można było dobyć pewney fortecy, za pier, 
wszym wltgpem; iednakże w przypadku,gdy­
by fig nieudało, kazanor~przygotować Ar­
mat, kul y prochu, wyznaczając Inieniera - 
nicniniey doikonałego, iakbyłP an  Vaubany
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do dobywania oney. Tymczasem gdy za­
częto fypać okopy, tak wielką mcc wyrzu­
cono kul z fortecy, ze ow Inżenier nie.mógł 
fobie dać rady, y tak fig zapomniał, ze nie 
.wiedział fam co robił. Nazaiutrz ikoro 
dzień, w oyiko peftrzegło, iż zamiąft zafto- 
ny od ognia z fortecy , było wyftawiane na 
fam cel, gdyż okopy były wysypane na tył, 
a żołnierze zoftąłi z pośrzodkn okopow; za­
czyni mufiano uftąpić od oblgżenia. Potym 
Generał gdy łaiał Inżeniera o iego nieprzy­
tomność, ten ufprawiedliwiaiąc fig rzekł: 
Znam ia dobrze moie rzemieflo;, y przez ca­
łe życie bgdg naśladował Juliusza Cerarą, 
który obiegłszy świat cały , usypał okopy 
tym fposobem.

I ? .

Hrabina de la S u zc , fiawna wierszo» 
piłka, była Kalwinką,za mgżem także kalwi­
nem, którzy znienawidziwszy fig wzaiemnie, 
mufieli fig rozwieść. Potym Hrabina gdy 
przyigła W.iirg katolicką, kalwin ieden z 
dawnych iey przylacioł, /pytał fig , co.było 
iey naywigkszą pobudką do nawrócenia fig? 
Oto (rzecze Hrabina ) ażebym fig iak na 
tym , tak na tamtym świecie, nieznaydowa- 
ła rażeni z moim mgżem.

10.
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Podczas batalii pod-Nerwindą Marsza­
łek de Luxembourg, widząc poWracaiące- 
go żołnierza z potyczki y wyftępuiącego z 
fwoiego gleytu, spytał dokąd idziesz? chcę 
Eąiiie (“odpowiedział kołnierz otwieraiąc fu- 
knią y pokązuiąc fyyoig jranę) umrzeć o k il­
ka krokow od mieysca m ćgo, koi\tent bę­
dąc, że zycię lnoie tracę za mego Monarchę, 
y żem fię bił pod tak wielkim Wodzeęu, iak 
W a ćp an o w szem  w tym oftatnim momen­
cie życia, mogę go upewnić, ze nie masz y 
iednego z kblegow moich, któryby ̂ podo­
bnym nie był przeięty uczuciem. Zaifte! y 
między Rzymianami dawnemi, nie było po­
dobnego, y tak pięknego przykładu.

2X*

Zakonnice pewne zapęofiły iednęg« 
Xiędza na Odpuft w fwoim Kościele, ażeby 
miał kazanie; Kaznodzieia zaproszony gdy 
wszedł na Ambonę, tak fię źle popisał, 
bzdurząc“ iedno za drugie, że fłuzący iego , 
ktorego miał z fobą, przez-całe kazanie po- 
cił bię, wftydzac fię za fwego Pana. Z tym 
wszyłtkim ow  Kaznodzieia zszedłszy z Am­
bony, pobiegł prędko do ftancyi dla prze-

. wdzia-

20*
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wdziania koszuli, ale mocno zadziwiony, 
gdy' uyrzał ze i?uz§cy poczuł wdziewai na 
fiebie iego kofzulg, z gniewem zawołał: T y  
T y  hultaiu co to robisz? oto Mospanie 
(rzecze ftużgcy) byłem na kazaniu, Wacpa- 
n a , na którym wftydz^c fig za niego, takem 
fig5 pocił, iz rozumiałem, ze fig podobrjicy 
lunie należy przewdziać niż Waćpanu.

’ Pewny :Wociz Perfld, .-obroniwszy 
iKroleftwo przez .mocne zwycigftwo, które 
, odnioił nad T urkam i, ieden z Miniftrow 

profił za nim Króla, ażeby mu czym nad- 
grodził. A iakaż moggmu uczynić nadgrodg, 
rzecze Kroi? Oto taka (odpow ie Minifter) 
ktoraby wyrównywała wielkiey przyiłudzc 
tego Generała. A w cóż ia fig obrocg ("spy­
ta KrolJ T y  Nayiasnieyszy Panie, bgdziesz 
zawsze Monarchy wspaniałym , ,  iiiezwycig- 
łonym , y Królem naypotgżnieyszym wświe- 
cie. Na co Kroi; ja nie mogę mu nadgro- 
dzić podług moiey wfpaniałości, y iego za- 
fług, tylko uftgpuiac^Tronu, ta iedna nad- 
groda ieft godna iego y mnie! T am ys '1 w y­
soka, niemniey ieft pigka w uiciech Króla 
Fcrikiego, iako ’ y pozor kształtny do nic 
nadgrodzenia nikomu. N

•3-
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Sławny piiak będąc bliikim śm ierci, 
proiił przyiacioł ftoiących przy łóżku, ażeby 
mu przynieśli kubek wody mówiąc: T rze ­
ba widzę przed inucrcią , pogodzić iię 2 mo- 
itm i meprzyiaciolami.

24.
Żołnierz ieden Rzymiki miał fprawg 

w  fądach, y profil Augufta Cesarza, ażeby 
mu dał protekcyą. Cesarz wyznaczył mu ie- 
dnego z swoich Dworzan, aby poszedł z nim 
do Sędziów. Żołnierz to iłysząc, m ai tyle 
śmiałości, iż rzekł: Nayiaśnieyszy Panie, 
nie takim fposobem ia ci iłużyłem podczas 
batalii pod Attium , gdzie zoiławałeś w nie- 
bespieczeiiftwie życia utraty ? gdyż i a fam w 
ofobie moiey biłem fig za Ciebie; to mó­
wiąc otworzył piersi, y ukazał blizny z ran 
odniefionych. Czym Auguit tak był tknię­
ty , że porzuciwszy inne intereifa, fam po- 
fzcdł do Trybunału, dla bronienia fprawy 
fwego żołnierza.

25-
Pan de Chatillon w Paryżu, poszedł- 

% ’ say

r  %
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82y raz cło Dominikanów na Msz;§, \y dzień 
S. Dominika, w ten czas gdy fig naybardziey 
m odlił, przyszedł do niego ubogi, y proiił 
o iałmużng, ten fiągnąwszv do kiefzeni, dał 
mu garść złota, nie rachuiąc, ani zważaiąc 
co mu daie. A ze ten ubogi był ieden z po­
czciwych, zadziwił fig nad tak wielką fzczo-- 
drpbliwością tego Pana, y fianąwszy we 
drzwiachv Kościelnych, czekał na pana de 
ClmtiUon, który gdy z Kościoła wychodził, 
zafiapił mu y rzeki-; Oto Panie fa pieniądze, 
któreś mi dał, nie wiem czyś miał infencyą 
dać mi tak znaczną iałm użng; ieżęii n ie , 
tedy ci one powracam. Zadziwiony tym po- 
ftgpkiem Pan de Chcitiilon tak delikatnego 
ubogiego, rzekł: Nie,chciał,em ci nigdy dać 
ty le , ile teraz pokazuiesz, ale żeś miął tg 
wfpauiałość, i i  chciałeś mi wszyftko oddać, 
więc y ia mam tg wspaniałość, ze ci wszy- 
flkiego uftgpuig.

•2 &

Trudność w  nabywaniu prawdziwych 
przyiacioł, była powodem do naftgpuiącey 
myśli, którą tukładg: Młodzieniec pew ny, 
ktorego ociec fpytał ikąd idzie ? gdy odpo­
wiedział ze od przyiacioł; zawołał ociec: 
T ą kże  to ich masz wielu ! O iak daleko

fzczg*
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ifzczgśliwpszy iefteś odemnie, gdyż ia fiedm- 
dziefiątlatżyiąc na ¿wiecie, nie mogłem zna- 
leść y lednego! Do tey myśli ściąga fig też 
y  tą: iż naytrudniey ieft na iw iecie o trzy 
■rzeczy pofpolicie: o dobrego przyiaciela, o 
dobrej żong , *y o  dobry melon.

27 -

Proboszcz pewny ufk.arsał fig raz przed 
•iwoim Biiiuipem, że Parafianie iego bawili 

- fig tańcem w Swigto y Niedzielę, chociaż 
im nie raz zakazywał z Ambony. Czy pod­
czas Nabpżeiiftwa tańcuią? fpytał Bifkup. 
■Bynayneniey, odpowi gorliwy Pafterz, ale 
zacząwszy po Nieszporach, aż do nocy. Rze­

sze  tedy Bi/kup. Niegnieway fig Wacpau 
Mości Xigże Proboszczu, gdyż ftusziia ieft, 
ażeby tym niebo-rakom, wolno było przy- 
naynmiey w  tenczas, zapomnieć o fwoiey 
•-biedzie.

fK '2 3 -

Gdy fig-pewny pytał drugiego, ieżeli 
m a iakig do fiebie przywary? ten mu odpo- 
w iedzizł: dowiesz lig lepiey od mego fąfiada. 
M iłość własna nie daie nam poznać} naszych 
ruedofkonałości, ale ciekawość, zazdrość, 
albo interes, które fig w niektórych tu-

Bz dziach \
" C ;  '■ -o

 ̂ .27
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dziach znayduią, łatwo o d k ryw a j naydro- 
bii-eysze przewinienia, których fami do- 
ftrzedz nie możemy. Y dla tego pewny ma­
w iał: iż dla roftrzrjśnienia fumnienia idęc 
do fpowiedzi, zawsze ftaram fig rozgniewać 
moi§ zonę, a ta w złości wyrzuci xni y przy- 
przyponmi wszyftkie moie niedoikonałości.

2 9 .
s • -. •

Gdy konczono w Paryżu moft nazwa­
ł y :  Pont-neuf, dnia iednego, gdy Dozorcy 
y robotnicy mieli fobie fprawić wielkę ucztę, 
pyrzeli człowieka, który rozmierzał moft od 
ltonca do końca, nie mowięc nic nikomu; 
rozumieiąc tedy że to człowiek był do ¡kona- 
le znaięcy fig na tey fztuce, zaprofili go na 
obiad, z ktorego ow nieborak niewypowie­
dzianie był kontcnt, gdyż przez dwa dni, 
nic w gębie nie miał. Po obiedzie rzekł ie- 
den z nich do niego: zdaie nam fig , że coś 
myślisz o naszym ikończotiym dziele, y po­
trafisz go wydoikonalić.na co on.Bynaymniey, 
poprawiać Waćpanow nie mogę, ale to przy­
znać muszę, żeście bardzo debrze uczynili, 
buduięc ten moft w poprzek rzeki, albo­
wiem inaczey wzdłuż rzeki, nigdyby fig wam 
było nie udało.
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Dyogenes gdy przyieehał doCherauey, 
w  ten czas, gdy woyiko Filippa tam znaydo- 
wało fig, fchwy.tany był od żołnierzy y przy­
prowadzony do Kroła, który gb nieznaiac 
rzekł: 'zapewne ty iefteś fzpiegicm, któryś 
przyszedł mig podftrzegaj. Prawda ieft od­
powie Dyogenes, przyiechałem tu zważać 
twoie głupftwo, iż nie kontentuiac fig Kro- 
leftwem Macedońikim, z niebefpieczeńftwetn 
utraty iego y życia, chcesz przywłaszczaj 
Prowincye twoich f§fiadow! Kroi zdziwiony 
nad iego śmiałością, kazał go uw olnij, b»Ł 
żadnego pokrzywdzenia.

3 1 -
Nerc.Jlan fzlachcic dobrego ferca, iłu- 

żyi w Regimencie Henryka iV . który gdy fig 
oświadczał y^że fłużyj chce Krolowi nie dla 
inney nadgrody, tylko dla iifawy; Kroi nul 
rzekł: T a k  m ow ij powinni dobrzy podda 
ni, nie paimgtaigc na fwoie uftugi, ale Mo ­
narcha nie powinien o nich zapominaj.

3 0 .

3 2 -

Jan ds B r ogni Kardynał cU Vivierst 

B3 kt«ry
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któ ry ’ prezydował na' ¿borze Kon{łaneyeń-v 
fkim , iako Dziekan Kardynałów,W  dziecin^ 
nym wieku pasał świnie. Zakonnicy pewni 
przechodząc poftrzegłszy go , gdy uyrzeli w 
nim wielki dowcip y zdatnosć do N auk, na­
mówili aby fig z niemi puścił do Rzymu, j  
ażeby porzuciwszy trak^odłe uiługi, chwy­
cił iig nauk. Uiłnchał chgtnie tey rady , y 
zaraz zabierając fig w podroż , poszedł do 
izewca, chcąc kupić fobie trzewiki, a że nie 
miał pieniędzy tyle, co one były warte,fzewe 
uftąpił mu refztg, dokładaiąc żartem, iz iak 
bgdziesz Kardynałem, to mi we dwoy nasołi 
nadgrodzisz. jakoż zoftawszy Kardynałem,, 
nie tylko fig nie wflydził pierwszego fwego 
ftanu, ale chciał pamiątkg potomnym zofta-- 
wić wiekom. W  kaplicy albowiem iedney 
w Genewie [wyftawioney przez niego, kazaf 
wyrysować na mannorze całą fwoią Awan- 
turg, w poftaci młodzieńca, boso, pasącego 
wieprze pod drzewem, a naokoło kaplicy 
po ścianach, kazał pomalować trzew iki, dla 
wyrażenia łalki, którą mu fzewę wyświad­
czył. Bardzo rzadko na świecie trafiaią fig 
podobne przykłady!

3 3 *

few n erau, który U u kał prozney chlu»
' .  by
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by z doftatkoW y urodzenia, napisano wiersz
naftępuigcy:

Chcesz bym cig chwalił Mospanie i 
Ale cz'y pochwal liam {fonie?
Bo tu trzeba chwalić ciebie,
N ie zaś co masz ku potrzebie.;
Pigkne twe cugi, karetyry;
Sgć tw óie, ale to nie ty!

Przepyszne owe twe fzaty.
Owe bifioryy izarłaty,
Drogg igł§ haftowane,
2a nayprzednieysze f§ mialie,
Z ślicznych koronko w mankiety,1 
Sgć twoie* ale to nie ty !

Kuchmifllrz twoy ieft wyśmienity, 
2 kazdey potrawy człek fyty,
Pod twym śrebrem ftoły mdlei^» 
Wina ftrumieniem fię'lei2, 
Przepyszne cukry y w ety,
Ś§ć tw oie, ale to nie ty !

Codzień z wielkich Dóbr przychody, 
Płyng iak ze żrzodłai wodyj^

I>4 * Wszy*
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Wszyscy przed tob§ czapkui§r 
Bo w frkatulc złoto caiig , 
Pełne' worki y kalety,
Sjc twoie, ale to nie ty !

32-

Naywigksza ftawa byłaby 
Z oyca, z matki, z dziada z baby, 
Masz Przodkow w godney ofnowie ? 
Zacnił to byli Panowie!
Swiadczf Nadgrobki, Portrety;
Sąć tw oi, lecz y to nie ty 1

Pokaz żeś ieft fpra w iedliw y,
Zei na cudze nie ieft chciwy, 
Prawowierny, Bogoboyny,
Ku nędznym ze iefteś hoyny, 
jak tylko uyrzg te cnoty,
Wraz rzekng: O ! co to , to ty,

34*
Pan Aeard  prawdziwy filo zo f, był 

nie czułym na wszyftko; intraty miał tyfiąc 
dwieście liw ro w , a przecie niczego nie użył. 
T ak był źle odzianym, że go nieraz poczy­
tano za żebraka. T en  tedy poftanowił fo­

bie
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b ie, aby fig nigdy nie rozgniewał, iakoż y 
dotrzymał, gdyż go nigdy nie widziano po 
mieszanego, tylko raz, z naftgpuigcey przy­
czyny: Dnia pewnego w zimie, gdy fig grzał 
u komirtka w domu X. Bourdelot, y rozma­
wiano o śmierci Pana Tureniusza, ieden fa- 
m ochwał, miał tyle zuchwałości, iż rzekł: 
Potrzebaż było, aby Pan Tureniusz umie­
rał, a Pan^fc&r<iieszeze żył na świecie! na co 
mu ¿ odpowiedział : jeżeli wielcy ludzie 
kończą bieg życia fwego, prgdzey niżeli,inni, 
upewniam'Waćpana, że nie umrzesz, aż przy 
ikouczeniu świata. Otoż to takowe tylko 
w całym życiu tego Filozofa było pokazanie 
urazy!

: ,/ ' 35*
Benedykt XII. Papież, był fynem ie- 

dnego młynarza, y dla tego gdy zoftał Kar­
dynałem, nazywano go białym. Nigdy iednak 
nie zapominał o fwoiey kondycyi*, gdyż w nu­
czki fwoiey nie chciał wydać za wielkich Pa* 
novv, którzy fig o nią ftarali, ale ią dał Km 
pcowi iednemu zażong. Tenże mawiał: że 
Papieże powinni naśladować Melchizedeka 
pierwszego Kapłana , który nie miał kre­
wnych , używaiąc iłow Proroka: Gdy kre­
wni moi nie bgdą panować nademną, na ten 

’ _ \ £5 ' .«a*
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C7.1S bgdg niezmazany naywiększym grze­
chem.

Lokay ieden'zoftawszy Superintenden- 
tem , nazbierał znacznie pieniędzy, y kaził! 
11 fiebie w pokoin odmalować bardzo para­
dne obicie, na którym było wyrażone koło 
fortuny , oznaczaiace rożne ftopnie fwego 
wyniefięnia,! na famym zaś Wierzchu tego 
k o ła , było bogate krzesło, w którym lie- 
działa osoba, wyrażaiąca iego fam ego. Gdy 
wielu wychwalało fztukg, y dziwiło fig nad 
wyrażeniem pięknym , fpytał fig ; Jakże 
Waćpanom podoba fig moia imaginacya? na 
co ieden z nich odpowiedział: N ie w idzęia 
tu, tylko ieden bł^d, to ieft, że nie przybito 
gwoździem wielkim tego k o ła , gdyż iak fig 
cokolwiek obroci, tak zaraz fpadniesz na ten 
ftopień, na którym cig nic dawno widziano.

Pan Bauiru, niezmiernie bgd§c d© 
gry przywiązany, gdy poszedł raz do fpo- 
wiedai, Spowiednik kazał mu za po­
kutę, ażeby codzień medytował nad iak$ 
taiemnieg Meki Pańikiey, która mu fie bg- 
dzie podobała; przyi$ł on to chętnie, y w y .

37*

kra!

http://rcin.org.pl



35

brat fo b ii do rounyślania, rzucanie losow 
o fuknią Chryfiusa Pana. Tenże gcły byt 
po kilka razy od Krolowey obligowany, aże­
by iey fwoią żonę prezentował y dał poznać, 
mocno'fig ara .11 opierał, y wymawiał z te­
go; nakoifiec dnia pewnego nie mogąc fig 
pozbyć Krolow ey, przyobiecał że ią pokaże 
po obiedzie. Ale przeftrzegam W .K . Mość, 
że żona moia nie dosłysz/, y trzeba do niey 
bardzo głośno mówić. Dobrze illoy kocha­
ny ( rzecze Krolowaj) będę pamiętała o tym. 
Powróciwszy tedy do fiebie opowiedział żo- 

,  n ie , że Krolowa chce ią koniecznie poznać, 
y oraz przeflrzegł, że trzeba do niey ze 
wfzyftkich fil wrzeszczeć, gdyż wcale nic nie 
fłyszy. Po obiedzie przyiechawszy z żoną 
na Pałac, ledwie ią Krolowa poftrzegła, po­
częła- z całey gęby wrzeszczeć, ktorey Pani 
Bautru, tymże tonem na wszyftko odpo­
wiadała. Kroi y niektórzy Xiążęta uwiado­
mieni o tey fcenie pękali fię od śmiechu. Na- 
koniec Krolowa poftrzegłszy fię rzecze: pe­
wnie Waćpani mąż powiedział, że ia nie­
dosłyszę? T a k  ieft Nayiaśnieysza Pani. Ach! 
ladaco (zawoła Krolowa) wszak to on y o 
W-acpani toż famo powiedział.
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Aron Raschild ftawrty Kalifa, wfpoł- 
ezesriy Karola W . równy rau w odwadze, ale 
wigcey maiący ludzkości* y przymiotów, ra­
dził fig raz fwego brata, o fposobach dobre­
go rządu, na £a inu ten odpowiedziahftaray 
fig aby twoia wola fiosowała fig do Praw ą,[a 
nie prawo do woli. Pamigtay, * ze ludzię 
bez zaiług. wyci|gaią w iele , a zaffuzeni ma­
ło ,  odmawiay wigc prozbom pierwszych, a 
uprzedzay żądania drugich. Nie obciązay 
twoich poddanych, nieznośnemi, podatkami. 
Gdy fig zabierać bgdziesz do fm i, leząc na 
migtkich materacach, wfpomniey na tych, 
którzy dla uciemigzęnia oka zmruzyć nie 
mogą. Gdy ufiądzieśz do wfpaniafo* zafta- 
wionego ftołu, wfpomniey na tych, którzy 
igczą w nboftwie y ngdzy. Gdy przechodzić 
ûè będziesz po rofkosznym twym ogrodzie, 
vyfpomniey ira nieszczgsnych, których nie- 
fprawiedliwość uwigzifa w  wigzach. Nao- 
ftatek przypuść dó twoiey poufałości, ludzi 
zafzczyconych nauką, day fig powodować 
ich zbawiennym radom, aby Monarchia była 
jToftuszna prawom, a nie prawaMonarchii.

3 3 - "
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v Xiąze ieden Sydcńiki imieniem Abda- 
lomin, pochodzący z krwi Krolewjkiey, 
przez los fortuny, przymuszony był fluzyć y 
pracować u pewnego ogrodnika. Gdy go 
fpytał Alexander W . iakim fposobem mógł 
znofić fwoią nędzę? odpowiedział: proszę 
N ieba, abym z taką łatwością mógł znieść 
cigzar moiey wielkości. Ręce moie wyftar- 
czały moim potrzebom, y pókim nic nie miał 
na niczym mi n iezbyw ało. Alexanderucie- 
fzony tą odpowiedzią, kazał uau nazad po­
wrocie do T ronu.

v .  ę .
1 4 0 .

Machoinet Kroi Grenady, trzymał od 
kilku lat brata fwego Aoula w więzieniu, 
za podniefiony bunt przeciwko fobie. W  

* kilka czasów potym Machomet, widząc fig - 
blilkim śmierci, poiła! ( według zwyczaiu 
fwego prawa) Officera do więzienia, aby 
mu mu przynioił głowę brata ic-go, boiąc fig, 
zeby po śmierci iego, nieprzywłaszczył fo­
bie tronu z pokrzywdzeniem fyria fwego. 
Officer przyiechawszy do Zamku o dwie mi­
le od Grenady, w którym fiedział więzień , 
zaftąl go graiącego w Szachy; a ukazawszy

roikasz
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roíkaz Twego Pana, chciał rim łeb ucinać. 
Abu! przelękniony', wszelkiemi fposobami 
profił iię, aby mu pozwohł czasu tylko dwie 
godziny, pukiby zaczętey partyi nie ik.cn- 
czył; co gdy otrzymał, tak p:owoli grę 
przeciągał, iż tym czasem przybyli pofiowie 
z doniefieniem o śmierci Machometa, y wy- 
nielieuiu xego na tron. v ,

Ą U

Gdy raz Adryan Cesarz wszedł na w ie­
żą Kos'ciota nazwanego -Rotunda, dla przy­
patrzenia fię obszerności Rzymu y okolicom 
iego, iednego z Panów młodych iemiTafly- 
ftuiących wzięła chęć, zepchnąć go na łeb; 
tymczasem fzczęściem Cesarz oddalił fię z te­
go mieyfca, że ovv nie mógł wykonać Twe­
go zamyiłu; ale fpufzczaiąc fię z wieży, rzekł 
do Adryana: przyznay Cesarzu iak ieft dzi­
waczny umyli ludzki! oto gdym cię v i iział 
tak wysoko ftoiącego, wzięła mię chętka 
ftrącić cię na doł, y mnie famego wraz z to­
bą, abym uwiecznił pamiątkę imienia nlo- 
iego. Bardzom ci wdzięczen ('odpowiedział 
Adryan) ieś nie wykonał twego zamyiłu; 
ale żebym H’Tknął niebezpieczenftwa, któ­
re mnie y tobie grozi, rolkazuię ci ażebyś 
nigdy do mme^nie zbliżał )Gę, chyba o  dzic-

f i f í
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figd mil odcmnie. Tenze Cesarz' w kilka 
czasów po fwoim wymefi.eniu na tron, fpo- 
tkał fig z iednym z fwoich nieprzyiaciof,któ­
ry począł fig mieszący leka<f ugo przytomno­
ścią. Nie trwoz łobą (rzecze Cesarz) gdy­
bym dotąd byt w  ftanie prywatnym, meże- 
bym pewnie pomyśiat o zemszczeniu fig nad 
tobą; aie teraz wygrałeś! Dcftcyncśd w kto- 
rey dziś zoftaig, zaflama cig od wszelkiego 
niebespieczenftwa; me doznasz odtąd od­
miany mego lo su , tylko przez fanie dohro- 
dzieyftwa. Pigkny zaifte przykład wfpama- 
łości !

4 2 .

Adryan V I. Papież bgdąc z podłey 
kondycyi wyniefiony na Stolicg S. mechciał 
nigdy zbogacać fwoiey familii. Gdy mu raz 
prezentowano bliikich iego krewnych, zaraz 
ich oddalił od fiebie, nie dawszy mc wigeey, 
prócz fukni fukienney y kilku groszy. T a k  
ze Synowcowi fwemu iłusznemu y oświeco 
nemu, który uczył fig T eologii w Lovani- 
um , pomimo ufilnych inftancyi Doktorow 
teyze Akademii, niechciał dać Kapelusza kar- 
dynalikiego, owszem połaiawszy go mocno 
o iego ambicyą odesłał 1 Rzymu na proftyw 
fodicsdku.

4*

http://rcin.org.pl



4 °

W  Indoftanie ieft ftołeczne Agra , ic- 
clno z naywigkszych na swiecie. T o  miafto 
pełne ieft pałaców y ogrodow, w których 
Indyanie mata fwoie warsztaty Rozmaitych i 
rzemioft, ulice obszerne y dobrze brukowa­
ne, niektóre fą iklepione na Arkadach na poł 
mile ciągnące lig; napełnione ieft Kupcami 
y rzemieślnikami wfzelkrego rodzaiu, opa- 
fane murem z ciosanego kamienia czerwone­
g o , y foisą na 30. fążni fzeroką. Rachuią 
w  nim 15. wielkich rynków, 70. Meczetów, 
£00. łaźni publicznych, £0. Ayfteryi wiel- 
k ich, gdzie Cudzoziemcy mieszczą lig złaiki, 
murowane fa ra trzy piątra, magazynami y 
galeryami obfzernemi , które fą wszyftkie 
iklepione. Pałac Cesariki, (który teraz re- 
zyduie w  U elh g )  ftoi nad rzeką Gemen, 
ktoi^. podziela fig na rożne kanały. Składa *. 
fig z kilku dziedzińców obfzernych, na któ­
rych fą pomieszkania Panów- Ińdyilkich, kto 
rzy fą przy boku Cesarfkini. Na trzeciiri 
dziedzińcu ieft nppart&ment Cesariki z gale 
ryą wyzłaczaną kosztownie. W  tym Pałacu 
pokazywano Panu Taternier trzy płoty ze 
złota uplecione, wysadzane drcgiemi kamie­
niami, nakształt gron winnych, z których 
iedne wydaią fig bydź zielone, a drugie czer- >

wiexu<
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w ienic fig zaczynały. Pan Mandeslo w idział 
w  nun T r o n  odlewany ze z ło ta , wysadzany 
kam ieniam i, y w ie ig  ogrom ny, pokrytą bla­
chą zło tą , w  ktorey było dziefige pokoiow  
fldepionych napełnionych złotem, y srebrem, 
częścią w  m onecie, częścią w  bryłach , tu­
dzież -kamieniami drogien ii, pefcellanam i, 
haftam i, y inne mi bogatemi ,m ateryam i, na 
miotami y obiciam i przepysznemu, rękopi- 
smami rzadkiem f, y niezliczonem i bogaćlw y 
w fzeikiego rodzaiu. Słow em ‘ tw ierdzą, i i  
fzacunek tego ikarbu w ynoil na pigsi kroć 
fto tyfięcy m ilionów  ta berów Frgńcuikich. 
T a m ie  od A gvy, aż do Delhy , reft ulica 
wysadzana rozm aitem i drzewam i , na m il 
400. Angielikich.

44-
O Alexandrze W . hiftorycy rożne A 

nekdoty przywodzą. Gdy fig raz Olimpia 
matka iego niefłuszney rzeczy napierała , o 
broęlwszy fig do niey r z e k ł : M o iciapan i! 
bardzo drogo każesz mi płacić te dziew ięć 
mieilęcy ,. k tó re  ftrawiiem  w  twym żyw ocie. 
Żołnierze tego Pana tak kochali , iż fzlL za  
nim bez fzemrania, na naywiększe niehefpie- 
czcuftwa, w które go lekkom yślność częfto- 
kroe ciągnęła. Gdy raz fpieszno ciągnął z

kompa-
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kom panią kaw aleryi przez kray gorący'"y 
piaszczyfty, chcąc doścignąć D aryusza, fpo- 
tkał M acedończyków  niosących w o d gw  w ór- 
hach fkorzanych. Ci pofirzegiszy fwego 
Króla napoły omdlałego od gorąca y  fatygi, 
nalawszy w fzyszak w ody ofiarowali mu. 
Alexander fpytał ich diakogoby nigs'li tg wo-_ 
dg? naco mu odpow iedzieli: N iefiem y i j  
dla dzieci naszych, ale nie uw azay Nayia-' 
śnieyszy P an ie, doftaniemy iey wigcey> 
gdy tey nie ftanie, byłeś ty lig poili, y zdrów  
był. N a te iłow a Alexander wziąwszy w 
rgte fzyfzak-, y fpoyrzawszy na Offieerow * 
fw o ich , którzy od upregnienia eigzkiegę iuż I 
byli g łow y p o zw isszali, oddał nazad wodg 
tem u, który ią był o fiarow ał, y rzeki: ma­
ło  ieft tey w ody dla całey m oiey kom panii, 
a gdybym ia tylko fani fig nią pofiiił, drudzy-1 
by tym wigeey upragnieni byli. Żołnierze^ 
tknięci tak Wielką wfpaniałością zaw ołali 
razem : Prowadź nas teraz gdzie chcesz, -ni­
czego fig nie Igkamy pod takim W odzem ! 
T e n ż e  wybieraiąc fig na wcy-ng Periką, ró 
zdaw ał raz znaczne podarunki fw oim  przy- 
iaciołopi. Perdicca, który mu b y ł liaypouc 
fa lszy , rz e k ł: N . Panie! a coź fig dla ciebi- 
zoftanie, gdy nam w szyftko oddasz? N a- 
d z ie ig , zaw ołał A lexan d er; n a co  Perdicca i

ą\vig&
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a tviec y nam dosyć bgdzie na niedzieii. j'a- 
k o z podziękow aw szy pięknie K ro ło w i, nie- 
przyigł podarunku, który mu był w yznaczo­
ny. ! lednego razu doniefiono m u, ze D o­
kto r iego nadworny zamyślał otruć go w  łe- 
karftwfie. N ie  zm iefzany tym byiiaym niey, 
kazał zaw ołać D o k to ra , y dał mu czytać 
l i f t , w  którym  była wyrażona owa po twarz; 
tym  czasem Alexander w yp ił siniało nągoto­
w ane lek arftw o , które mit uczyniło fkutek, 
y  potw ierdziło um ieięfność y w ierność tego, 
k tó ry  ie b y ł przepisał. ; Podczas iedney u- 
czty ,  ktorg daw ał fwoim- Oificerom , nazna­
czył nadgrodę tem u , któryby pił więcey. 
Promachus nieiaki przechodził w fzyftkich w  

i  tey fztuce, y doftał w  nadgrodf koronę z ło ­
tej która w azyła|i8 oo. liw ro w  Franca flc ich, 
ale we trzy dni potym  z tego pianftwa u- 
m a rł, za którym  poszło y innych czterdzie- 
f tu , którzy iię dobiiali o pierwfzeńtPwo w  
tak niefław ney potyczce. * Pokazano mu 
raz człow ieka tak zręcznego, ie  rzucaigc z 
daleka trafiał grochem  ucho igielne , A le­
xander nie pokazawszy ztgd żadnego ukon­
tentow ania, kazał mu dać korzec grochu 
Razumieiac ze odgłos iego imienia przeraził 
itrach ern dzikie N a ro d y , iednego czasu przy­
byłych Poflow  se Scyty fpytał fig;. ezegoby

’  fig
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fig nayw igcey na swiecie obaw iali! odpo­
w iedzieli mu niczego fig wcale nie igkam y, 
tylko iednego N ieba y gw iazd , żeby na na* 
nie fpadiy. Chcąc okazać fposob myślenia 
tych N a ro d o w , przytaczam tu m owg iedne­
go z Poffow do Alexandra: . ! “  Gdybyci
,, B o go w ie  byli dali ciało y w zroft w  pi'o- 
,,  porcyą twoiey am bicyi, cały Świat byłby 
,, ieszcze mały dla c ieb ie ; iedną ręką dofią-- 
„  gaibyś w fchodu, a drugą zachodu; owszem 
„  nie kotttentuiąc fig tym , chciałbyś poyść 
„  za fłońcem  w  ślady, y dowiedzieć fig, gdzie 
„  fię kryie. Ale bgdąe tym  czym iefteś,f za- 
„  pgdzasz fig tam , dokąd nigdy nie trafisz.
„  Z E uropy przeszedłeś do A zyi, gdzie gdy 
„  podbiiesz w fzyftkie Narody lu d zkie , bg- 
„  dziesz toczył w oyng z rzekam i, lasam i, y 
„  dzikiem i zwierzęty. Co my ci kiedy pvze- 
„  w inili ? W szak nigdy noga nasza nie po- 
„  fiata w  twoim krain ! 'C zy liz  nie w olno 
„  tynr, którzy po lasach nugszkaią, nie wie 
,,  d z ieć , ktoś ty ieft , y-fkąd fig wziąłeś?
„  My iiiechcem y nigdy ani podlegać, ani pa- 
„  now ać nad nikim ; y abyś w iedział co to 
„  ieft za Naród Scytcw , wzięliśm y od N!e- 
„  ba za nayznakom itszy dar, lemiesz do piu- 
,, g a , ftrzałę , w łecanią, y pałasz, których 
„  zażyw am y z przyi& dołanu y przeciw  nie- 

. ' . »przy-
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,, p"Zy1aclołonvnafzyni. Przyiaciołotn daie 
,, my zb o że , iako płod pracy cyplkow na- 
,, Izy c l i y  z niemi deiemy w m o z czary na 
,, ofiarę Bogom. N ieprzyiacioł zaś naszych 
„  biiem y , nadal ftrzałami z tu k a , a z bhfka 
,, włócznią ugadzamy. Ale ty , który fig 
„ c h e lp i- z ,  iż przychodzisz w ytępiać zboy- 
„  c o w , iefteś fam naywigkszym  zboycą na 
,, ziemi, T y ś  zrabow ał y zniszczył wszy- 
„  ftkie N a ro d y , któreś zw yciężył; tyś w ziął 
„  L id y ą , naiechał Syryą, Persyą, Baktrya- 
„  ny. T y  zamyślasz przerżnąć fig aż do In- 
„  d o w , y przychodzisz tu zabiegać najn na« 
„  sze trzody, W szyftko to co dziś inasz ,̂ 
„  powiększą w tobie chciwość mienia tego-, 
,, czego nie m asz, gdy iednych podbiiasz, 
„  drudzy buntuia fig przeciw tobie. Fosiu- 
„  na w ierzay mi ieft ś liik a , trzym ay ią do- 
„  b rz e , aby ,ci fig nie w ym kn ęła , załóż wg,- 
„  dzidło twemu fzczęściu, ie.ieli chcesz bydż 
„  panem iego. Jeżeliś ieft B ogiem , powi- 
„  nieneś czynić dobrze ludziom ; ieżeliś ieft 
„  człow iekiem , pamiętay ząwsze na to,czym  
„  iefteś. N aoftatek ;u e  rozum iey aby Scy,- 
„  tow ic dla uczynienia przym ierza , mieli 
„  pełnić iaką przyfiggg; nic tna dla nich in- 
,, ney przyfiggi, tylko dotrzym yw ać w iary, 
„  bez poprzyfigzenia oney. N aród nasz ro ­

z c ią g a
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„  ¿ciąga f ig a i  do T ra c v  i , a T ra cy a  iak na- 
„  zyw a ia , do granic M acedonii, wigc iefte- 
„  śmy twemi fąfiadami z obydwóch ftron; 
„ p a trz a y z e  co fobie w ybierasz, albo mieę 
„  nas za fwoich p rzyiacio l, albo za poprzy- 

figzonych ni »przyiaciol.,,

45-
K arol X II. Król Szwedzki, tak b y ł za- 

ippion y w czytaniu K orcyusza, iz przedfig- 
w zigł we wszyftkim naśladować Alexandra, 
ktorego doikonały na fobie w yraził portret. 
Zkgd Fryderyk dziiieyszy Kroi Prufki czynige 
m igdzy niemi porów nanie, tak m ow i: “ W  

fposobie myślenia trafia fig czgfto nakształt 
^ aralliw ey choroby. T e n  człow iek nad- 

„  zwyczany , ten K ro i, ktorego cnoty wyso- 
t,, kie zam ieniły fig w  w yftgpki, Iłow em , Ką- 
,, roi X II. od famego dziecm ilwa , no fil przy 
,f fobie’ życie Alexandra W . y wfzyscy kto-1 
y, r?y znali Alexandra połnocnego przyzna- 
y, ią , że Qiiiittiis Curtins fpufioszyf Polfkgj 

ze Staniffaw Leszczyn dci' zoftał K rólem , 
j, iak Abdalonjm Karol Sydonfici, y ze bitwa 
„  pod A rb c ij” fpraw ila przegrana pod Puł- 
t. tą.w?, tudziez ze Karol X Il. tak był okru- 
,,  tny wzglgcfeni Patkula, iak b ył Alexander 
„  wzglgdgm K lita.,, jak o ż Kroi Szwedzki

znofił

ą ś  v
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Znofił głod y  trudy w oienae w  naykryty- 
xznieyszych zdarzeniach, podług przykładu 
■wziętego jod Alexandra W - W  liczbie kilku 
fltiżących -bronił fig w Benderze licznemu 
vyoyiku T u reck ie m u , chcąc naśladować Twe­
go ry ce rza , który fam ięden z pałaszem w 
ręku wpadł do Miafta O xydraki. O bydwa 
rów nie byli pełni ambicyi , rów nie lek k o ­
m yśln i, rów nie chciwi fzczgścia y Iławy Two­
ich w fpołczesnych M on archów , y obydwa 
byli Tprąątnieni wczesna 'śm iercią, w tym 
w ie k u , 'w  którym  dobrzy K rolew ie ledwie 
zączynaią poznaw ać fztukę dobrego rządu.

 ̂ 4 6.
Opisanie pogrzebu Alexandra W . Ary 

deusz maiąc zlecenie „od naypierwśwszych. 
Panów  Kroleftyca, aby zatrudniał lig paradą 
pogrzebu A lexan drow eg», uczyniwszy przez 
dwa lata przygotow anie tego w fzyftkiego, co 
m ogło  przydać w fp aniałości, iakiey iefzcze 
nie w id zian o , gdy ju ż  w fzyftk o  b y ło  w  go­
tow ości , ogtoiił czas, w kVorym m ianoprzy- 
lląpić dp w yprow adzenia ciała. N ayprzod 
w yffanp - w ielką moc fcanedcopnikow aby 
rów nali wszgdzie d r o g g , ktorgdy mianp 
przechodzić; potym w yprow adzono z Babi­
lonii wTpaniały K araw an , ktorego w ynala­

zek
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4 i -4
aek y kształt w yrp w n yw ał boga& w om , kto- 
rerm był ozdobiony. W o z ten byt o czte­
rech dyszlach , a każdy dyszel o czterech ko­
łach , do kaidegó dyszla były zaprzężone 
cztery m u ły , taKie mogły bydż natenczas 
n aypięknieysze, ubrane na głow ach w k o ­
rony z ło te , w nafzelniki dyamentami wysa­
dzane, y dzw onki złote na piediach wifzące.. 
K oła y ofi były w yzłacane, iako y sfornie , 
k tó re  b y ły  robione nakształt lwich g ło w , 
trzyma i gcych w paszczy złote dziryty. M ię­
dzy kolam i była podpora tak imfterney ro­
b o ty , ze T r o n  cały na niey w  iedney mie­
rze utrzym yw ał fig , tak za zniżeniem iako y 
podniefieniem Wozu. T ro n  zw ierzchu okry­
ty b y ł nakszati iklepienia materyą litą , fze-. 
roką na os ¡u, a na 12. ftop drugą. Pod tym 
baldakimem na tronie ftało ło żk o  paradne 
teyże wielkości kw adratow e , wfparte na 
głow ach ielcnich y w o ło w y ch , które na fzyi 

,m iały obręcze złote na dwie piędzi fzerokie, 
do których były przyprawione zbroie y zna­
k i zw ycięzcy, tudzież malowania y herby 
iakich  używaiio podczas wielkich feflynow . 
U  fpodu łóżka były fręzdle fzerokie złote z 
nieżliczonem i takiem iż dzw on kam i, które 
zdaleka czyniły dzwdęk. W  każdym rogu 
łs ż k a  ftała ftatua z fzczerego z ło ta , w yraża­

jąca
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iąca zwycigftwo , trzymaiąc w  rgku znaki
odniefionych zw ycigftw . Całe to dzieło 
w fpierało  fig na kolum nach złotych porząd­
kiem  Joń ikim , które w ew nątrz było opasa­
ne kratką złotą grubości palca , pod którą 
w ifia ły  cztery obrazy w ielkie. N a pier­
w szym  b ył odm ałow any A lexander zwycig- 
ia ią cy  , uftroiony w  ozdoby K ro lew ik ie , 
którem u afiyftow ali M acedończykow ie y  
Persow ie przy broni. Drugi obraz wyfta- 
w iał ftoniow  obciążonych Indyanami y Ma­
cedończykam i , tak iak  ich w yprow adzano 
do potyczki. N a trzecim ftała Kawalerya 
uszykow ana do b itw y , a na czwartym  b yły  
odm alow ane okrgty przygotow ane do fpo- 
tkania. N a przedzie, w ozu ftały dwa lw y  
złote z głow am i obroconem i do lu d z i, niby „ 
dla bronienia przyftgpu do w ozu. Zamiaft 
firanek migdzy kolum nam i były  wydane li­
ścia z ło te , które fig ściągały ku baldakino- 
w i. W szyftko  to razem po w ierzchu o kry­
w ał Paw ilon  w ielki z fzk arłatu , który  u 
w ieńczała w ielka Korona z ło ta , zrobiona 
nakształt liści oliwnych, na którą Iłońce roz­
puściwszy fw oie prom ienie, czyniło blaik 
oczom nieznośny. N a tym tedy łożu tak 
w fpaniałym  leżały zw ło ki Alexandra, nabal- 
fam owane roznem i perfum am i, w  trumnie 
fzczerozłotey , ozdobioney nayw yborniey- 

G fzym
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50 ^ £ 7 ®
fzym  rznięciem , która była przykryta fu- 
knem purpurowym  , haftowanym  fztuką 
nayprzednieysza. Potym b ro ń , napisy, y 
ozdoby Krolew ikie koń czyły  to w ielkie  dzie­
ł o ,  y były złożone na trum nie, co w szyftko 
było ze fzczerego złota. Oificerow ie uzbro- 
ieni podług fw ego ftopnia y całe w oyiko  
poftępow ało pow oli za katafalkiem . Po 
drodze zbiegali fię ludzie w ielkim  tłumem z 
rożnych P row in cyi, dla przypatrzenia fig tey 
wfpaniałos'ci. Ptolomeusz Kroi E gipiki,któ­
ry w iele b y ł w inien Monarsze Macedońlkie- 
m u, zafzedł drogę tey okazałey paradzie, z 
w yborem  w oyika fwego. N akoniec p rz y ­
byw szy do Alexandryi Miafta natenczas wfpa 
n iałego , które ten Monarcha był z a ło ż y ł, 
w yftaw iono mu K o scio ł, w którym  ciało 
było złożone.

4 7 -

Biblioteka Alexandryiika pod Ptolo- 
mJeuszami Soterem y Philadelphem, zaw iera­
ła  w fobie 800,000 k fiężek , ktorę w  Roku 
6ą2 . fpalono z roikazu Omara Kalify Sarra 
ceńik iego, daięcego przyczynę, iż te kfiężki 
ieżeli zam ykaię w  fobie tęż fam^ n a u k ę , co 
y Alkoran, wcale fę niepotrzebne, gdyż do­

syć
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syć ieft na tey iedney k figd ze , która -naucza 
o w fzyftkich prawdach potrzebnych; ale ie- - 
ze li maią w fobie co przeciw nego prawom 
M achom eta, nie można ich cierpieć żadnym 
fposobem . Y  tak z? łaiki tego tak dzikiego 
barbarzyń ca, naykofztow nieyszy ikarb fta- 
ro ży tn o ści, tyle płodow  rzadkich rozum u 
lu d zkiego  , których zgromadzenie kofzto- 
w ało  niezmierne fum m y, fkazane byty do 
łazien publicznych, gdzie przez fzęść miefig- 
cy w piecach niemi palono. O przepaścifte 
fądy Kofkie!. Mieysce to nayokrutnieysz§ ta­
kow y klgiką w iła w io n e, podzisdzieu zoftaie 
w  rgku N arodu w  świecie naygłupszego, 
który depcze ze wzgardą naydrozsze ułom ki 
Fidyasza y Praxytela. Egipt y Grecya ftra- 
ciły iwą p iękność, Memphis y Aten nie masz 
w iccey na św iecie, y pielgrzymuiący ledwo 
doftrzedz mogą pod ftosami kamieni y pia- 
ik u , niektóre kaw ałk i m arm urów , które 
przyponunaią z żalem w fpaniałość okazałą 
K ościołow i A m fiteatró w , y gmachów publi­
cznych. Ledw ie dziś~ iaka zoftaie pamiątka 
handlu y obfitości ftawnego niegdyś T y ru . 
Pałace , amfiteatr a , groby , mieysca 
do ig rzy ik , łaźnie publiczne, pamiątki w 
których oko ciekawe doftrzegało zawfze no­
w ych piękności, w fzyftko to ieft zagrzeba­
ne; okryw aią fig trawą fundamenta owych 

C2 miaft
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miaft naymocnieyszych, których fpąniałości 
hiftorycy y Poetowie nie mogli fig wychwa­
lić , a to wszyftko iak zoftaie, tak zoftawać 
bgdzie pod władzy Machometaiiiką, nieprzy- 
iaciołką wfzelkich fztuk y nauk.

48-
Szach Ąbbas Kroi Periki, bgdąc raz 

na polowaniu, gdy .fig odłączył od fwoich 
ludzi, y zaiechal na doling, poftrzegł pafte- 
rza młodego, który mu fig z weyrzenia bar­
dzo podobał; a wdawszy fig z nim w rozmo- 
w g , gdy z rozsądnych iego odpowiedzi po­
znał wielki dowcip, kazał mu zaraz za fobą 
iechać na Pałac. A libeg , który tak nazy­
wał fig, zoftaiąc u D w oru, okazał tak w y­
soki rozum y głgbokie przeniknienie, że vr 

- krótkim czafie znalązł u Króla y wfzyftkich 
Dworzan wielki fzacunek y poważenie, Po 
ftgpuiąc potym z urzgdu na urząd od wszy- 
ftkich uznany na wzor cnoty y doikonałości. 
Odprawiwszy poselftwo do W. Mogtiły z 
wielkim ukontentowaniem fwego Monarchy, 
Wyniefiony był na doftoyność W. W ezyra, 
czyli pierwszą osobą po Kroln. Alibeg by- 
naymniey nie wynosząc fig'z fwey godności, 
cały fig zatopił w wykonywaniu powinności

fwego
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iw ego urzędu> ale z czasem wiernos'ć iego y 
fp raw ied liw o ść> która powinna byta zie- 
dnać mu -wszyftkich ferca, niepodobała fig 
naypierwsym  Panom. O fltarżono go więc 
ze zbierał w ielkie  pienigdze, y  niszczył Pan- 
ftwo przez (kryte fw oie zdzierftwa. Kroi 
zrazu długo nie w ie rz y ł tem u, ale nie mo- 
ggc fig oprzeć naleganiom podehlebcow , u- 
m yślił go odw iedzić w  tenczasj gdy ßg by- 
näym niey niefpodziew ał. W szedłszy do ie­
go appartam entow , widzgc w e wszyftkim  
w ielkg ikronm eść, iü z ' chciaf W ychodzić z 
p o koiu , gdy m it ukazano drzwi"żelazne trze­
ma zamkami zamknięte!- K roi wzdigty cie­
kaw ością , kazafiiatycnm iaft fobie otw orzyć, 
zrazu W e zy r począł ßg mocnó w yw aw iać y 
profić ’aby tego nie' czyn ion o; ale gdy w i­
dział że Kroi tym wigksżg był Wzdzigty cie­
kaw ością , pozw olił. W  tym gdy otw orzo­
n o , wszysey zadumiem zo fta łi, nieznäydtiige 
tylko m ały p o k o ik , w  którym  w ifiała t o r ­
b a , fu ia rka , y kiy  pafteriki, Natenczas- cn o ' 
tliw y M inifter r z e k ł: O toz tb fg moie (kar­
by N . K ró lu ! iezeli m oie ußugi nie fg W . 
K. Mci potrzebne, tedy'zabraw szy z'chgcig 
te znaki m oiey ko n d ycyi, powrocę z niemi 
do pierwszego m oiego ftanu. T a k  tedypod- 
chlebcy zoftali zaw ftydzen i,  » K roi ukon- 
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tentowany z tak fzlachetney wfpaniałości 
Miniftra , nie przeftał go fzaeować aż d a  
śmierci,

4 9 -
Pan Aliger  osiec Kanclerza Franikie 

go, tak byi zimnego temperamentu, y tru­
dny do porufzen ia , iż żadnym fposobem le- 
karftw o na purgans nie m ogło mu flan ko­
w ać. D oktor iego chc§e fwego dokazać, na­
m ów ił kam erdynera, aby go koniecznie roz­
gn iew ał, y natychmiat dał w ypić przepisane 
od fiebie lekarftw o, T e n  tedyj iednego 
dnia tbardzó rano przy ft^pi wszy do 
ło ź k a , p orw ał nagle firanki y odwińgł,; 
ale Pan Aliger olwieraiąc oczy p o w o li, fpy- 
tał fig z fle g m g : która godzina? Kam erdy­
ner widz§ć że mu fig nie udało, r z e k ł: otom 
fpalił Panu koszulg, y  nie mogg iey ieszcze 
ugafić. T o  w eź insza y zagrzey odpcwie- 
dział fpokoynie Aliger. W  tym kam erdy­
ner odwracaigc fig tracił nog§ w  fto lik , y 
ftłu kł cały garnitur porcellany japońikiey. 
Ach! zaw ołał fleg m aty k , fzkoda, gdyż bar­
dzo była pigkna porcellana ! T y m  czasem 
nadszedł fzczgśliwie pew ny OfHcyer Gaikou- 
cz y k , który miał pilny interes do n ieg o , a 
że był ubrany w  nowćt fuknia gro deturow g, 
y przekładał fw o y  interes z w ielkg żw aw o
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scia, tak w ie lk i fzelcft fuknia iego czyniła , 
ze Pan A liger rozgniewany rzekł z żwawo- 
ścig: Ach Mospanie? każ W acpan milczeć 
tey fu k n i. ieżeli chcesz odemnie bydź fly- 
szanym. Natenczas Kam erdyner przyiko- 
czywszy do Pana, dał mu w ypić lek arftw o , 
które mu n adzw yczajnie dobrze fluzyło.

5°- •
Alfons Kroi Kaftyliki kazał raz przyiść 

do fiebie ju b ilerow i z klej/notam i, chcąc z 
nich fobie co w ybrać do fwego guftu. T r a ­
fiło fig iż kupiec pozw oliw szy " vyszyftkiin 
przytom nym  ogladać fw oie ofobliw ości, po- 
ftrzegł iż mu niedoftaW ało łańcucha złotego; 
o co gdy uikarżai fig K ró lo w i, natychmiaft 
ten kazał przynieść naczynie pełne p iaiku , y  
fam pierwszy zarnknigtęrgkefw łożył w  nie, 
przykazuiac aby-wszyscy toż famo uczynili. 
Skoro tylko koley obeszła w fzyftkich Panów 
na o ko ło  ftpigcych, aż zaraz y łańcuch jw 
piaiku znaleziony zoftał,

51 -:
P o v n y  Kroi Arragańiki gdy rozm a­

w iał z fwem i dworzanam i o fnach y onych 
tłom aczen ki, iedeh z Panów chcgc go zachg- 
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cić do fzczodrobliwości rze k ł: przeszłey no­
cy śniło mi fig , że W. K. Mość darowałeś 
mi pełny worek dukatów, co mi do tych 
czas ftoi mocno na myśli, Kroi poznawszy 
fig na tym rze k ł: iak Waćpan bgd§c dobrym 
katolikiem możesz fnom wierzyć? alboż ci 
tayno że każdy fen ieft kłamftwem? . . , 
Tenże bgdgc oblgżonym w iednym mieście 
od Maurów uczynił raz ucieczkę, która mtt 
iig nie udała; nieprzyjaciel albowiem poy-<- 
mawszy iego fyna, chcgc porufzyć O yca, u- 
czynił mu propozycy§; coby raczey w ola ł, 
czy poddać dobrowolnie miafto, czyli pa­
trzyć na zabicie fyna pod murarni iego? Kroł 
to ufłyszawfzy, wpada na m ury, y rzucaiac 
włoczni§ do obozu nieprzyiacielikiego , gło­
sem wielkim rzekł: Czyńcie fobie z fyrf«ra 
moim co wam fig podoba, ia* zaś znaiac mo- 
ą  powinność, zatknę ufzy na gios krw i nie- 
winney, nie myśląc tylko o całości Oyczy- 
zny moiey. jednakże niedowierzając fobie, 
powrocił do fwegoi Pałacu; w  tym lud cały 
łzami zalany, przyniósł nowinę, iż fyn ie­
go okryty ranam i, leży rości^gniony pod 
uuirami. Natenczas Kroi bez poruszenia 
rzekł: Syn moy ieft zabity! więc kryminał 
fpada na zaboycow; mamże dla tego y ia 
tracić zycig? owfzetn każdy teraz przyzna,

żem
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żem dla obrony fy n a , nieodftąpił obrony
mi a i hi y O yczyzny.

52.
Cesarz ieden Indoftańlki wprzód p o­

myślności y w  fainyni kw iecie w ieku , nie za­
pom inał nigdy o śm ierci, y dla tego w cze­
śnie kazał fobie wy baw ić grob l^hrdzo w fp V  
njaty za bram¡3 miafta DeAhy, na który fam 
dat abrys y ozdoby z naypięknieyszych m ar­
m urów . W  tym iednego dnia gdy odw ie­
dzał tę fab ry k ę , wszedł na xym s.dosyć fzero- 
k i , y podpierał fię tyką zamiaft laiki. T a  
gdy fię~złoinała, fp a d ł na d o ł, kark^złom ał, 
y pochowany zoifał w  przygotow anym  fobie 
grobie.

53-
Uwagi nad ambicyą ludzką. T a  

namiętność upodla, poniża, y prow adzi czło­
w ieka do fałszyw ey ftaw y, przez śrzodki 
gw ałtow ne y niefpraw iedliw e. Ambicya 
ieft w ielką fpręzyną w fzyftk ich 'in tryg  y za- 
mięszania 11 D w o ru ; ta to ie ft , która ftrąca 
na łeb  y obala Pańihya , okryw aiąc ziemię 
niefzczęśliwościam i <;oraz ndwem i. Przyby­
te k , T r o n , naywyższe godności, nic fię nie 
Hioze uchronić iey pociikow . C zło w iek  am- 
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b itn y , k tó ry  fzuka fw cgo fzczgścia w  fw oim  
w yn iefien iu , nie kontentuie fig bynaym niey 
fw oią ftaw ą, która mu fig zdaie bydż niższą 
nad iego żądze, ani fw oią doftoynością, k tó ­
rą radby uczynił w yższą; ani maiątkiem dkto- 
ry  iefzcze dla niego zdaie fig b y d i m ały; ani 
un iżonością, którą mu oddaią, gdyż w fzyft- 
k b  ieft zarażone trucizną przez tych , którzy 
go chwalą , pomimo fw cgo przekonania* 
Am bicya ('m owi Pani de Fuifieux) ieft w a­
dą w ielkich dusz, y charakterem ferca po­
dłego. T a c y  nie byw aią w yn iefieni, tylko 
przez p o d łości; kadzą y adoruią ich drudzy, 
iak  bożyszcze, którym  w  fercu pogardzaią; 
w  tenczas ’odbieraią naywyższe pomyślności, 
doznaią nayw igkszych niesm aków y  nieu- 
kontentow ania. Służem y ffabości tego, k tó­
ry  nas m oże wynieść,dopom agam y iego zdro* 
żn ościom , a czasem ftaiemy fig narzgdzient, 
albo uczgftnikami iego w yftgpkow . N ako- 
niec człow iek ambicyą zaślepiony, nie zna 
innych p ra w , ty lk o , które mu fprzyiaią; 
dopiąwszy raz fw ego, ułożonia zmyślone ga 

*  sną, cnoty farbowane uftgpuią, ukazuie fig 
iakim  ie ft , n iefpraw iedliw y, chard y, o k r u ­
tn y , w ydzierca własności y maiątku nayle- 
pszych fw ych p rzyiacio ł, z których natiząsa 
fig, y depcze nogami, jakichże nie p rzyn o ś

nie-
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niefzczgśliwości ta namigtność, gdy opanuie 
ferce Monarchy? tego, który ieft obrońcy 
powszechnego pokoiu, fzafarzem łaik , wy- 
konywaczem -praw, oycem liczney fam ilii, 
y  głowTy fwego Narodu? Gdy fwoiy ftawg 
przełozy nad te wszyftkie tytuły, natenczas 
okaże fig rrayokrutnieyszym darem , który 
mogły kiedy ludziom dać Nieba zagniewane. 
&iawa i ego ftai§ fig zakrwawiony, wfzyftkie 
Prowincye we łzach brodzy, fpuftoszenie o- 
krywa pola , fam ieft nakształt gwotłtowney 
pow odzi, która niszczy k ra y , pożarem na­
g ły m , który ws2yftko pozera * kłady go w 
liczbie zwycigzcow, ale nie Krolow dobrych, 
ktorego panowania nie wfpomina hiftorya, 
tylko dla opłakania tych niefzczgsć, które 
zadał narodowo ludzkiemu. T a  to ambi- 
eya, która zepchngła z T ron u Monarchów 
Chinikich, dla osadzenia na nim Tatara; ta 
ambicya zarzngła Monarchg Perikiego, przez 
rgce podłego Szach-Nadyra; ta ambicya fpu- 
ftofzyła wschód cały, przez dwa ftraszliwe 
woyika Tamerlana y Gingis-Kana; ta am bi­
cya przywiodła Szwecyy o włos do zguby 
pod popgdliwym Karolem XII. ta ambicya 
oddala rzydy obrzydłemu Krom welowi, y 
urigła głowg prawemu K rolow i, przez rgc® 
własnych fwych poddanych dc.

54»
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Miłość Matzeńjka. W  roku 1750. Pa­
ni Bouthier poftała ra2 fwego Doktora do 
w  fi R u ffey, o milg od D y w io n u , w  ktorey 
panowała choroba łożna.j Zaprowadzono 
go do iedney kobiety około  jo  lat m aiącey, 
ktorey mgż przed kilkg dniami był um arł, 

\ a fama na tgż fam§ chorobg leżała. D oktor 
m iał przy fobie Xigdza tamteyszego y cyru­
lika , których przytomność nic nie zmieszała 
chorey., która w  głgbokim  milczeniu zofta 
w ała. G dy4 tedy D oktor p rzy lep iw szy  do 
niey poczgł w ypytyw ać fig o chorobie, y ro­
żne czynić persw azye, zniewolona iego* na 
trgtnościg, obróciwszy fig do n iego , z głg- 
bokirn weftchnieniem rzekła: Dzigkuie W ać- 
panu za w fzyftko, ale nic od niego nie przyi 
m g; ru§ż moy um arł, iuż tedy po wszyft- 
kim . Byliśm y w praw dzie ubodzy , aleśmy 
fig bardzo kochali. T o  w yntowiw szy y Iło­
w a wigcey do nikogo nie rz e k ła , a niechc|c 
przyim ow ać ani pokarm u, ani lekarftw , na- 
zaiutrz Ikonała.

55-
Miłość Małzeńfka zgwałcona. Szla­

chcic ¿eden Angieliki mai^c lat 40. ożenił fig

Z pe-

'  54-
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zp e w n ę  pannę rzadkiey piękności, y p rzy­
m iotów  na p czo r znakomitych. T e n  maięc 
w iększę część dóbr Twoich w  N eapolu, um y 
ślrl fię wynieść z Anglii y tam ofięść, ia k o i 
fprzedawszy wszyftko co m iał w  Portsmut, 
zabrał fig y z zonę. Tym czasem  płynęc tra­
fił nieTzczęśliwym fposobem na korsarza A l 
gerytańikiego, który zatopiwszy iego okręt, 
zaprow adził z ludźmi w  niew olę do Algeru. 
T a m  pewny Chrześcianin cbisurm aniony, 
z którym  b ył zabrał znaiomośc, podięł fig 
osłodzie los iego nieszczęśliw y, y w yperswa­
dow ał aby fprzedał część dobr Twoich w e 
W łoszech na okupienie fiebie y zony. N ie- 
fzczęśliw y w ięzień zezw olił na to y zdał cały ) 
interes na ow ego zm yślonego przÿiaciela, 
Zaraz tędy opow iedział rzecz całę Korsarzo­
w i ,  który w  nadziei pozyikania znaczney 
fum niy pien iędzy, pozw ala A nglikow i odie- 
chać na p aro l, pewnym będęc, iż nie zapo­
mni powrocie dla Tamey ulubioney żon y - 
ktorę Terdecznie kochał. Pcd niebytność ie ­
go ow  zdrayca użył w ielkich Tposobow, do 
pozyikania Tobie Terca m łodey D am y, która 
zrazu nie była czulę na iego grzeczności; na-  ̂
koniec zwiedziona iego nam ow am i, nie Tpo- 
dziewaięc fię w ięce j oględać Twoiego m ęża, 
ftała mu fię niewiernę. T ym  czasem p ow rot 
Anglika nadTpodziewanie przyTpieszony, za-

miaft
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miaft radości, do oftatniey przywiódł go ro- 
fpaezy. Ow albowiem złoczyńca zbisurma- 
liiony zabrawszy pieniydze, które przywioft 
Angielczyk , wnccy wiiadłszy na okręt- y Z 
zo n aiego , uciekł z Algieru na zawsze; zo- 
ftawuiyc biednego więźnia dzikiey frogości 
korsarza, u ktorego w tym cigższey odtyd 
zoftaiyc n iew oli, zrcspaczy y żaln wkrótce 
umarł.

5 &-
1Valka mił&ści z  p r zy ta k n ij  An­

gielczyk pewny między innemi niewolnika­
mi miał iedne murzynkę młody ,  dziw nfy 
piękności podług gurtu iey Narodu. Miał '> 
także y dw7och Murzynów młodych,aktorzy 
z foby ;żyli w scifłey przyiażni  ̂ y obydwa 
mocno kochali fig w biedney Indyance. A 
lubo z wielkim przywiyzaniem byli do niey, 
przecież tak fig zachowali ku fobie w ierni, 
że ani ieden mógł iey uftypić fwemu rywa­
lo w i, ani drugi mógł fig żenić,' bez zezwo- 

^lenia pierwszego. Po dłngiey y okrutney 
walce między miłościy y przyiaźniy, iednega 
dnia poszli z  foby na fpacyer do blifkiego la­
iku , wyprowadziwszy z foby razem’, oby­
dwa y fwoiy kochankę. Tam  tedy bawiyc 
fig, z wielkim płaczem y łkaniem, razem o-

bydwai
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bydwa utopili n o ł długi we wnętrznościach 
biedney aniantki, którym potym y fami fie- 
bic pozabiiali. Pafterka iedna będąc ni* 
daleko, uftyszawszy ięk umieraiących, przy­
biegła na to , a widząc wfzyftkich ranionych 
y iuz konaiących, dała znać czym prędzey 
Panu, który przybiegłszy z ludźmi, chciał 
ratować, ale iuz byfo nie rychło, gdy z-te 
nielzczęśliwe miłolości ofiary, ścisnąwszy fig 
m ocno, razem poumierały.

57-
Kroi nieiaki Anceusz na wyspie Sa* 

mos, założywszy fobie winnicę, chcąc pręd­
ko zakofztować z niey w in a ; rofkazał przy­
naglać rcbotnikow , aby przyspieszali z ro­
boty. jednego dnia gdy przyszedł do win­
nicy, ieden z'naiem nikow  śmiały y . znużo­
ny pracą, rzekł do niego: N . Panie! naco ci 
fię przyda tak przynaglać nas'do roboty, kie­
dy fam nie będziesz pił nigdy wina z tey 
winnicy! Anceusz tym rozgniewany, kazał 
biednym niewolnikom tyle drugie przyłoży^ 
pracy, a widząc niektóre grona doyrzałe,ka­
zał ieifobie czym prędzey wytłoczyć. Gdy 
mu tedy podano fzklenicę z nowym winem, 
rzekł do owego robotnika: O toi widzisz • 
hultaiu że piig, alboż mi kto zabroni koszto­

wać

http://rcin.org.pl



¿4
w ać mego wina? jeszcze n iew ierny, (odpo­
w iedział n iew o ln ik) dosyć znaczna droga 
od fzklanki do g ę b y , może fię ieszcze zda­
rzyć Jaki^przypadek.^ W  tym momencie 
przybiega dozorca w inn icy, y donofi że ody­
niec w ielk i bardzo wpadł y całą winnice 
fpuftoszył. Kroi za trw o żo n y n ie ik o fto w a - 
wszy bynaynm iey owego w in a , pobiegł 
czym prędzey naprzeciwko dzika , który rzu­
ciwszy lig na n iego , rospruł brzuch , y na 
Hueyscu położył.

58-
Kaznodzieia p ew n y, ktorego proszo­

n o , aby zalecił Zakonników  pewnych, k tó ­
rym piorun spalił K o ścio ł, żeby fig w ierni 
z ło ży li dla nich na iałm uznę, rzekł w  te iło ­
wa: Bracia naymilfi zalecam łaikaw yni w zglę­
dom waszym ubogich Zakonników  Konwent 
tu N , na których onegday N iebo fpuściło 
pożar. Szczęściem w ielkim  że piorun ude ■ 
rzy ł w B ib liotekę, w  ktorey nie było niko 
go ; 'gdyż gdyby w padł b y ł do kuchni, bar­
dzo w ieluby pozabiiał. . . .  T e n ż e  maięc raz 
kazanie o Sam arytanie, rzek ł: N iedziw uy- 
cie jfię Bracia m o i, ze Ewangelia dzifieysza, 
ieft p rzyd łu ga , gdyż to kobieta m ow i. Po­
ty m założyw szy test: Niewiajlo day mi pić

zawo*
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la w o ła f: przyganiacie m i czgfto, i ł  długie 
m iewam  E xordium , otoż nim niewiafta po­
w róci z piwnicy y przynielie butelkę, zm ów ­
m y A ve M aria! . . .  T e n ż e  maiąc kazanie w  
przytom ności L udw ika X ÍII. o Praw dzie, u- 
ezynił fig śpiącym , potym porw aw szy fig ni­
by ze fn u .zaw o łał: N . Parne! wddziałem d o ­
piero w e śnie P raw d ę, w  poftaci Panny nie- 
wbraney; uftąp fig ztąd rzekłem  ie y , gdyż 
praw da goła nie ma zwyczaiu prezentować 
fig w  oczach M onarchów. . . T en że  widząc 
ze Arcybilkup Parvíki zdrzym ał fig podczas 
iego kazan ia, zaw ołał na kościelnego flitgg: 

•Zam kniybracie d rzw i, albow iem  gdy Paííerz 
sp i,  owce fig w net rosproszą!

59-
A ntonin pobożny będąc Prckonsulem  

A zyi / przyiechaw szy raz do Sm yrny, ftanąt 
w  dom u Polimona S b fifty , który nie był na­
tenczas przytom ny. W  tym ten pow róci­
wszy do dom u, tak w ielkiego  narobił hała­
su, ze ow  Prokonsul inufiał na inszą przeno- 
fić fig kw aterę. Gdy potym tenże zoftał Cesa­
rzem , Sofizta przyiechał do Rzymu y poszedł 
na pałac, chcąc mu fig prezentow ać; A nto­
nin poftrzegłszy g o , rzekł ze śmiechem: ju - 
żem rozkazał aby ci dano ftancyą w m oim
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p ałacu , możesz bezpiecznie Tpoczą c w Two­
im  p o k o iu , bgdąc p ew n y, iż cig z niego o 
połnocy nie wypgdzą. /
* t.,' ■ < ... y ( i, ^

6 0 .

KardynaX- Armagnac* bgdąc Biikupem 
R o d y iik im ,; gdy oWiezdżał Twoją D yecezyą, 
napadł na ftar uszka fiedzącego na progu,któ­
ry  rzew liw ie płakał. Ciekawością w zdigty, 
fpytał fig» coby tego była za przyczyna? od 
pow iedział o w , że go ociec uderzył. Za­
dziw iony Kardynał wfzedłszy do iz b y , zaftał 
iłoleiniego ftarca fiedzącego u kom ina, yfpy- 
tał f ig : pra\vdaz to moy ftaruszku, ztś  obił 
tvzego Ty na? T ak  iefFM cs'cipanie odpowie 
iia rzec , gdyż nie ufzanow ał Twego Dziada. 
W  tym Kardyriał obróciw szy fig uyrzał na 
łó żk u  leżącego człow ieka, który iuż od fta- 
rości y ruszyć fig nie nicgł. Pocieszywszy 
tedy ic h , y lid irow aw szy jałm użną, odiechat 
nie mogąc fig nasycić tak rzadkim  y miłym 
w idokiem .

6l .
Pan ieden bardzo łakom y bgdąc bli- 

fkim  śm ierci, gdy go Spowiednik zachgcał 
do śm ierel, y oftrzegał że w krotce ftawi fig

przed
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przed Bogiem ; ach! Mości ' Xigze odpo­
w ied ział: C i Aptekarze y D oktorow ie fi§ 
w ielk ie  ło tr y , gdybym  b ył íeszeze dłużey w 
ich r ę k u , byliby 1 mig zdarli do oltatniego 
fzeljga.

6 2 .

Konsyliarz ieden Parlam entcw y, iadęc 
ty karycie w ieczorem  przez pewng ulicę w  
P aryżu , poftrzegł Panienkę łzam i zalany, w  
ofiatniey rospaczy b?d§cg. Ludzkość znie­
w o liła  g o , ze kazał y wyfiadłszy w y ­
p ytał fig ie y , co była za przyczyna tak w iel­
kiego zalu? iia  co gdy mu ona odpow iedzia­
ła , ze i§ Macocha rozgniew aw szy fig w ypę­
dziła z dom u, wsadził i§ do fw oiey  k a re ty , 
y odw ioił do iey  m ieszkania; a kazaw szy 
fw oim  ludziom  zofrać przy bram ie, fam pa­
nienkę zaprow adził do wspaniałego p o k o iu , 
tam gdy fig o p ow ied ział, w yszła do n iego  
bardzo poważna y pigknie ubrana D a m a , 
maigca lat 50. Konsyliarz oddawszy panien­
kę rekom m enduie y profi o w iększe w zglę­
dy dla n iey , nakoniec po krótk im  zabaw ie­
niu fig , chce odiezdzac. W  tym owa M a­
trona obligiue g o , aby z nia raczyłzieśc w ie- 
cerzą, na co on zezw ala, Zaraz tedy iedne- 
go lokaia w yflała do ludzi Konsyliarzow , aby

i  kare •
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z karetą iechali do dom u, y niepow racali, 
aż na trzy godzin y, drugiego zaś wyftała za- 

~ praszaiąc na kolacyą pewnego H rabię , dla 
kom panii nowego gościa, a fama pod pozo­
rem ubrania lig wychodzi z pokoiu na kw a­
drans, prosząc Konsyliarza, aby nie tglknił. 
Tym czasem  Konsyliarz przechodząc fig po 
S a li, poftrzegł za obiciem framirgg, a bgdąc 
ciekawością w zdigty, podnioił bryt, y oba- 
czył świeżego trupa leżącego na taręzanie, 
z ktorego ran ieszcze krew  fączyła fig. T ak  
okropny w id o k , dal mu nafychmiaft poznać, 
co fig to znaczyło, a boiąe fig przyiść na po­
dobny los, bieży czym prgdzey przez fchody 

- na dziedziniec, gdzie fpotyka czterech ludzi 
iłusznych’, którzy ze wszelką grzecznością py- 
taią fig , dla czego tak fpieszno wychodzi? na 
co on: ato muszg rofkazać moim ludziom , 
żeby po mnie nie przyjeżdżali aż za trzy go» 
dżiny. A ch ! M cśm D obrodzień!, nie po­
trzeba tylko nam rc lk aża ć, a w szyftko bg- 

c -dzie w ykonane. Dzigkuie W aćpanom  od­
pow iedział Konsyliarz, muszg im powiedzieć 
iedno iłow o. W  tym dopadłszy karety, po­
w ró cił do fwego dom u; łatw o fig można d o ­
m yślić ćo to byli za ludzie, y Dama która ich 
do fiebie zaprafzała. N ie  trzeba było , tylko 
kwadrans czasu, a iużby było  po Konsylia- 
rzu ? k tó ry  donioftszy rzecz całą zw ierzchno­

ści
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ś c i, natychmiaft złoczyńcy b y li fchwytani, y 
przykładnie ukarani.

6 3 .

Sławny Poeta ie a e n ;będąc w A ufteryi, 
przez zapomnienie zoftaw ił rra ftole papier, 
który  b ył pisany cyfram i, a na końcu było  
napisano? tu Kroi bidzie zabity A-ufternik 
pamiętaiąc iego fizognomią, pobiegł do urzę­
du z donieiienicm  , który mu kazał fo.bie 
dad.znać, gdyby.go drugi raz poftrzegł. ja ­
ko ż  Poeta nązauitrz przyszedłszy, ledwie co 
ufiadł do .ftobi, porw gli %o żołn ierze y za­
prow adzili d.o urzędu. T e n  gdy go poczuł 
przekonyw ać c  w yftępek przeciw  Maieftato- 
w i p opełnion y, ry dow odził własną iego rę­
k ą ; zaw ołał Poeta z.radośęią: acjił dziękuig 
uniżenie W aćpanom  za ten p apier, k tó ry  
zn ayduię, gdyż to ieft.Scena y w  ktorey na­
znaczam śmierć dla n erou a, w  T ragedyi,n ad  
którą terdz właśnie praęuię. U rząd tym ea- 
w ftydzony natychmiaft go u w o ln ił, y prze- 
p ro fił, że b ył zwiedziony.

6 4 .

Panna Scuderi w  Prow ancyi iadąc 
raz Z fw oim  bratem , zaiechała do iedney

Auftc*
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którym  były dwa ło żk ą. N im  fig tedy po­
k ła d a li, rzekł brat do fio ftry, y coż zrobie- 
my z Xi£Żgciem Maząr,4 ę m ! fa  to imię było 
ow ego bohatera vv romanfie Cyrusa.) po dłu­
gich tedy fprzeczkach, zgodzili fig iz go ka- 
z§ zabić. Kupcy tamże nocui§ey, przez ścia- 
ng dyszeli całg tg. ko n w ersacją , y rozum ieli 
ie  to była mowa o zdradzie przeciw którem u 
z naypierwszych panów ; zaczyni porw aw szy 
fig czym  prgdzey donieśli zwierzchności. 
T y m  czasem żołnierze przyszli y pobrali 
mniemanych fprzyfigzonych do w ięzienia, z 
ktorego biedni nie wprzód w yszli, poki nie 
okazali w  kfiężce zm yślonego Kfijżgcia.

*>5 - • ,
Pod panowaniem Henryka III. w  cza  ̂

fie nafzych woien o Religią (rnow i S.nliyJ> 
obyw atele miafta Ville-Frańche w  prow iu- 
cyi Perigord, u łożyli fobie opanować bji- 
fkip m iafieczko Montpczier. Zaczym w y­
brali fobie tgz famzpucc., w ktorey Montpe 
zanie podobnyż przefigwzigli zam yfł, bynay- 
mniey nie wiedząc icdju _o drugich. Z oby­
dwóch fijon  tak wszy fik o było  w yk o n an e, 
ze obydwie twierdze zoftały bez obrony. 
Zrabowawszy wigc y nabrawfzy łupów , oby­

dwa
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dwa narody pow racały z tryum fem . Ale gdy 
fie dzień ro zw in ął, poftrzegli fw oy błąd, y 
u ło żyli, aby każdy pow rócił do fwego domu, 
y oddał co zdobył w rabunku.

■ 66.
Ślepy ieden, który m iał 200. czerw o­

nych z ło tych , poszedł do ogro d u , y zakopał 
w  kacie te pieniądze. Sąfiad który to w i­
d zia ł, poszedł czym prgdzey y zabrał ie. Sie 
py w kilka  dni pow róciw szy do fwego ikar- 
bu, iuż go nie źałiał. D om yśliwszy fig w igc, 
kto  ie w y k ra d ł, poszedł do fafiada y rz e k ł: 
przyszedłem fig \yacpąna. poradzie, miałem 
400. d u k ató w ,, a,boiąc fig ich utracie,-zako­
pałem  polow g w  . moim ogrodzie, których 
w iem  że jiikt nip znaydziei Ąle poradź m i, 
czy mam całą fum m g.tam  z ło ży ć , lub nie? 
Bądź tego p ew ien , że cig muszg mieć za bar­
dzo dobrego, p rzyiaciela, y poczciwego czło • 
w ie k a , kiedy mu powierzam  tak w ielkiego 
fekretu. Sąfiad, na to odpow iedział: y o- 
wszem bardzo dobrze uęzynisz, gdyż nie be- 
śpieęzno przy fobie mieć pieniądze; ślepy 
acz długo opierał fig y rożne tego dawał 
p rzyczyn y, nakoniec przyftał n a ie g o r a d g , 
y odszedł. Tym czasem  złodziey teyże fa- 
mey nocy poszedł do ogro d u , y na :fw oim

,  miey-
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mieyscu z ło ży ł te 300. du k ató w , łpod zieit*- 
igc fig nazaiutzz w zi§ć 400. Ślepy ikoro 
dzień znalazłszy fw oie pieniądze, zachował 
w  innym mieyfeu beśpiecznieyszym. Po tym 
zaw oław szy fgiiada, rzekł: moy przyiacielu 
naucz fig ze ślepy czasem wigcey w id z i, ni­
żeli ten co ma dwie oczy. Pożytkuy z tey 
n a u k i, w izak  w iesz debrze dlaczegom  to 
uczynił.

67.
Zygm unt Auguft Kroi Poiflu, przeież- 

d ła ł raz o poł mile od G o rlic , fw ego mia- 
fteczka pogranicznego; poftylionow ie w y ­
b iera n e  lepsz§ droggj, ziechali na rol§'zafia- 
n§ iednego ch ło p ka, k tó ry  ich poftrzegłszy, 
uchw ycił konie za cugle , y odgrażał fig po­
rąbać ko ła  u k a re ty , fiekierą ktor§ miał za 
pasem , ieżeliby niew rocili kon i na gościniec. 
D w óch paziów , ktprzy byli przy Królu, przy- 
ikoczyw szy do ch ło p a, pofzturchaii go y o- 
depchngli. K roi w yirzaw szy okn em , gdy 
fig pytał co za przyczyna była  fp rzeczk i, ka­
zał natychmiaft naw rócić na drogg, y da­
w szy chłopu kilka dukatów w  nadgrodg u- 
czynioney fzkody , p rz y d a ł: iż ten ubogi 
chłopek fłusznie upomina fig o fw oie dobro, 
gdyż żaden K r * l, nie ma prawa do cudzey 

* rzeczy
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rze czy , iake  y każdy z poddanych iego nay- 
partykularn ieyszy, chyba z przypadku gw ał- 
tow n ey potrzeby.

63 -

Opisanie Miafla Babilonu.Mury tego 
miaftą w edług H erodota, m iały grubości 87. 
w ysokości 350. a naokoło 480, ftay, czyli 60. 
m il Angielikicli. Miafto w yftaw ione było  w  
kw adrat do iko n ały , ktorego każda ściana 
m iała 150. ftay. N a o k o ło  m urów  była 
fofsa iżeroka pełna w o d y, ocem browana by- . 
ła  na c e g łę , z ktorey w yftaw ione były 11111 ry , 
zk§d łatw o w n ieść , iak mufiała bydż głębo­
ka. Każda ściana w ielkiego kwadratu, mia­
ła 25. bram śpiżow ych, wszędzie zaś miedzy 
dwom a bram am i, były trzy w ie ż e , y po ie- 
dney prócz tego w 1 każdym  rogu kw adratu.
Z każdey bramy fzła ulicą' w proft aż do dru- 
g iey  naprzeciw fiebie ftoigcey, zaczyni było 
ulic 50. które ftę przecinały na'w ęgły profte; 
każda tilica miała długości na i^.tyiięcy ftop, 
a na 150. fzerokości. A że te ulice fię prze­
cin ały,-w ięc fkładały 66. kw adratów , z k tó ­
rych każdy zaw ierał w  fobie cztery ftaie ro­
zległości. W  tych kwadratach ftały dom y 
na cztery pietra przedziwnie ozdobione,m ię­
dzy ktorem i były roikoszne ogrody. Odno- 
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ga Eufratu płynęła śrzodkiem  miafta od pół­
nocy na południe , na ktorey w yftaw iony 
b y ł m oft dziw ney ftruktury długi na ftaie, a  
fzero k i n a ’ 30. ftop ; na obydwoch końcach 
m oftu b y ły  pałace Krolewikiei T o  miafto 
leża ło  na obfiłey y  bardzo piękney rów ni­
nie ,  każda kamienica była oddalona od dru- 
g ie y , dla uniknienia p ożaru , y  w olnego p o ­
w ietrza, z przyczyny zbyt gorącego Klim a, 
tak  ia k  zachow yw ano w  dawnym  R zym ie, 
•Ib o  dziś po miaftach Indoftańikich. Liczba 
M ieszkańców  tak była w ie lk a , że za czasów 
Jonasza, famych dzieci rachowano 120,000. 
W pośrzodku Babilonu ftał Kościoł Belusa, 
czyli ofim  w ież razem  złączonych, w y  sold na 
100. ftop od fundam entów. W ew nątrz b yły  
w ielk ie  fale iklepione utrzym ywane na filar 
rach, gdzie na nayw yższym  pigtrze pdpra- 
w ow ano nabożeuftw o. N a  w ierzchu Ko­
ścioła była  ftrażnica gwiazda r ik a , gdzie Ba- 
bilończykow ie czynili fw oie obserwacye A~ 
ftronom kzne. N a  oko ło  Kościoła ftały pa­
łace  o b fze m e, co w szyftko opasane było  
m urem  w  kwadrat. Kościoł cały napełnio­
n y  b y ł naczyniami y  posągami z fzczerego 
zło ta , y  bogaćtw y, które w yn ofiły  na 2600. 
talentów  złota,! co uczyni 42,000,000. ?fun- 
to w  fzterlingow . O gród przy pałacu {Nabu-

chodo-
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chodenozora b y ł Kw adratow y', ktorego ka­
żda ściana miała długości 460. ftop, w  któ­
rym  b y ły  rożne kontygnacye nakształt Amfi­
teatrom  opafane w ielkiem i drzewam i, z k tó ­
rych  n ajw yższa  rów nała fig w ysokości m u­
ró w  miafta. D o każdey kondygnacyi b y ły  v 
fchody obszerne. C ały  ogrod zaw iefzony 
b y ł na (kłepieniach w fparłych na m urze 22. 
ftop grubym . N a  w ierzchu iklepienia b y ły  
układane kam ienie w ie lk ie  płaikie, na któ­
rych była nkładana trzcina oblew ana kle- 
ie m ,  potym  cegła w e  dwa rzgdy wyściełana, 
p o  w ierzchu kto rey  iz ły  blachy o ło w ia n e , a 
n a nich dopiero była  ziem ia w ysypyw ana. 
N a  nayw yższey kontygnacyi b y ł zrobiony 
rurm us ,  który  ciągnął w od ę  z rzeki, y  udzie­
la ł iey  całemu ogrodow i ofobliw szą fztuką. 
Eufrat podczas w ylew u  b y ł w ftrzym yw any 
dw om a tam am i, na których b yły  groble fze- 
ro k ie  m urow an e; N abuchodonozor p o robił 
bram y fpiżow e na końcach u lic , krore prze­
cinały rz e k ę , ze fehodam i, które  prow adzi­
ły  do b a te w , tek  z iedney, iako  y  z  drugiey 
ftrony. W tym to tek w fpaniałym  m ieście,

\ N abuchodonozor w y n io fły , gdy mu fig raz 
p rzyp a tro w ał, ftanąwszy na w ierzchu o gro­
du z a w o ła ł: Azaż nie ten to  ieft Babilon
w ie lk i, który  w yftaw iłem  dla m ieszkania 
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K rolew ikiego, fił§ mocy m oiey, y  dla okaza­
nia m oiey wfpaniałości ?

6 9 -

Baiazet I. w yniofty S ułtan , Tpuftoszy- 
w szy granice W ęgie rik ie , pod panowaniem  
Zygm unta C esarza, odeiłał mu kilku  w ię ­
źn ió w , y z  natrząsaniem kazał po w iedzie, iż 
naftępuiacey w iosny -zechce go^iam odw ie­
d zić , a w ypędziw szy z pańftw iego dzic 
dziczn ych, poydzie do W ło c h , y ftangwszy 
w  Rzym ie , zatknie fw o y fztandar pod Ka- 
p ito liu m , y nasypie owsa kon iow i Twemu 
na ołtarzu S. Piotra. N a co Zygm unt mę- 
in ie  © dpowiedział: i ł  będ§c na czele fiu ty- 
f ięcy , fpodziew a fię nie tylko w ypędzić go 
z  E u ro p y, ale tez nawet, gdyby Tamo N ieb o , 
m iało upadać, tedyby żołnierze iego potra­
fili go weTprzeć , Tamemi końcam i Twoich 
w łóczn i.

7 0 .

Po w ie lu  kraiach w  A zyi ludzie pod­
czas zaćm ien ia , przeraźliw ym  głosem W z e -  
fzcz§ , y b rz § k a i|c  naczyniam i m iedzianem i, 
biegai§ po mieście y  po polach iak Tzaleni. 
R o z u m ie ij oni poTpolicie, ie  wtenczas Tztur

mnie
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m nie do fltańca lub miefiyca fm ok w ie lk i, 
k tó ry  ma ich p o zrzeć, y dla tego hałasełn y  
brzękiem  ftraszy g o , aby odftąpił. Przed 
trzyfta la t , nie byliśm y y m y nad nich mędr­
si, gdzie raz tona borealna , co fig czasem na 
całym  północnym  horyzoncie w nocy miga, 
zaftraszyła cały E uropę,' G dy fig kiedy p o­
kazała Kom eta, oznaczała iakies' nicfzczgście. 
O gnie E kw inokcyalne rałgaigce fig , w yraża­
ły  w oyfka biiyce fig na' pow ietrzu. Słońce 
zakrw aw ione exhalacyam i atm osfery, w ró ­
ży ły  potoki krw ie  lu d zkiey; w  fam ych kon 
fiellacyach czyli znakach Zodyaku, w yczyty- 
w ano przeznaczenia M on archów > y Ludw ik 
X III. dla tego nazwany był fp raw ied iiw ym , 
Ze urodził fig pod znakiem  w agi^

Jakob Bcłrdtier', u ro d ził fig R. 170,1. 
tr  M argrabftw ie A nspach,1 który  w  czw ar­
tym  roku po urodzeniu , m ó w ił po Ł acin ie, 
po F ran cu iku , y po N iem iecku. W  fzo- 
ftym roku um iał doikonale igzyk G recki, a 
w  dzifiytym tak dobrze nauczył fig po He- 
b ra y lk u , ze tłotnaczył Bibliy z hebrayfkiego, 
na Lacińiki y Francuiki ig z y k , za otw orze­
niem  kfiyzki. W  roku 1730. w yd ał dokła­
dny w iadom ość Biblii R abinow ikiey we czte *
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pech toniach in fo lio . W e  trzy lata potym. 
w yd ał Pielgrzym kę Rabina Beniam ina, do 
ktorey  przyłączył bardzo uczone dyffertacye 
fw o ie . Potym  w zią ł'f ię  do N a u k i O ycow  
SS. K oncyliow , F ilozofij, M atem atyki, a na- 
dew fzyfłko  Aftronom ij. Przeiezdźaiąc z Q y- 
ccm fw oim  przez H allą w  R. 1735. w  przy­
tom ności kilku  Profefsorow  w  momencie u- 
ło ży ł 14. P ro po zycyi, które przez noc w y­
drukow aw szy , nazaiutrz utrzym ał z  w ie l­
kim  podziw ieniem  wszyftkich przytom nych,, 
za co potym  od Akadem ii H alfkiey uroczy­
ście b y ł policzony między człon ki oneyże.- 
Raz prezentow any b y ł przeszłem u Kro ło w i 
P rufkiem u, ,  który  nie lubił uczonych, y k to  
ry  chcąc go  zaw iłyd zić , fpytał fię iezeli u- 

 ̂ m iał Praw o 'powszechne N a ro d o w ; na co 
m łodzieniec gdy odpow iedział ze  iefzcze,. 
K roi r z e k ł : Podźze więc fię w przód go na-, 
u cz , nim  fię nazwiesz uczonym , ja k o ż  po­
tym  w  15. m iefięcy dofkonale Praw a nauczył 

ale ze  zbytecznie pracow ał, um arł w k ró t­
ce w  19. ro k u  w iek u  fw ego.

7 2 .

W  przeszłym  w ieku  nieiakij Bursa- 
bas M a jo r , tak w ielką  m iał f i łę , ze ścisną­
w szy za  nogg k o n ia , w szyftkie kości w  n iey

potrza-
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potrzaikał. Przyszedłszy raz do k u źn i, k a ­
z a ł k o w a lo w i, aby mu u k u łia k  naygrubszj 
fztabg że la za , ten gdy fig zaw iia ł o k o ło  ro ­
b o t y , y odw rocił fi§ t y ł e m M a j o r  p orw ał 
k o w ad ło  y ik ry ł go pod p ła szcz,*' R zem ie­
śln ik rospaiiw szy ż e la z o , gdy gó chcŚdf po­
ło ż y ć  na koW bdle, mocrfo b ył zad ziw io n y » 
gdzie mu fig podziało > a uyrżaw szy iż  go  
b ez zadney trudności k ła d ł na iw oiin  m icy- 
fc u , uciekł z  przeftrachu od r o b o ty , rozu- 
m ieiac go za dyabła w  poftaei człow ieka. . . ' 
T e n ż e  M ajor fiedz^c raz u fto łu  fw ego G e ­
nerała ,  w la ł w ina na talerz fre b rn y , k tó ry  
ścisnąwszy rg k a m i, zro b ił fig k u b ek , z k tó ­
rego  potym  w in o  w y p i ł . ' T r a fiło  fig  iz  bg- 
d§c w  kom panii u raził pew nego G aikończy- 
k a ,  ten rozgniew any' w yzw ał go na poiedy- ^  
n e k ; na co M ajor o d p ow iedział: bardzo do­
brze  , proszg o  rgkg! ktorg tamten gdy po­
d a ł, tak i j  m ocno ścisnął, ze pogruchotał 
w  niey k o śc i, y  uczynił G afkończyka na za*

. w sze niefpofobnym  do pojedynku.

7 P
G dy Szlachcic p ew n y rad ził Arcybi- 

(kupow i B ragańikiem u, aby rosprzeftrzenił 
y  przyozdobił fw o y  Pałac ,  o d p ow iedział: 
W aćpan m i w idzg radzisz w cale przeciw ng

D 4  rzecz
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rzecz tey , którą czart radził Chryftusowi na 
puszczy. T am ten  chciał aby kamienie o- 
bro ciły  fię w  ch leb, a mnie W aćpan nama­
wiasz , abym efifbb ubogich zam ienił w ka­
m ienie. '

74•
Podczas rzezi S. Bartłomieia w  Paryżu,, 

dwóch zw iąikow ych ( Vesins y Jfignieres) 
będąc z Tobą w n ieubłaganej nieprzyiaźni, 
uczynili poftępek w ielkiey wspaniałości. 
p Tignieres będąc H ugonotem , zam knął fig 
w  Twym d om ie, y w yglądał śm ierci; w tym 
Vesins w yleniaw szy d rzw i', wchodzi z żo ł­

nierzam i do iego d o m u , y  rofkazuie aby 
fzed ł za nim. Potym w yprow adziw szy go 
na u lic ę , fadza na k o n ia , y w yieżdża z nim 
za miafto. T a k  tedy prow adził go iako nie­
w oln ika  aż do w ioik i Quercy, nie m ówiąc 
do niego y iłow a. Fignieres iuż tylko w y ­
glądał śm ierci, ale zdziw iony zoftał, gdy fig 
u yrzał w  Twoim własnym  d o m ie, y gdy mu 
Vesins p o w ied zia ł, że go iedynie tym k o ń ­
cem w yprow adził z Paryża, aby zachow ał 
od śmierci. Natenczas 1 'ignia es ikoczył 
do niego y chciał go obłapić, ale prcsins z 
marsem odepchnął mówiąc: N ie proszę cię 
o, żadną wdzięczność, bądź moim przyiacie- 
lem , lub nieprzyiacielem  iak ci fię p o d o b a,

potym
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potym wfiadłszy na konia odiechał. T e n  
poftępek prawdziwie dziki y  wfpaniały ra­
zem , oka z ui e dobrze heroizm tamtych cza* 
K>W.

Poseł pew nego D w o ru  otrzym aw szy 
audyencyą u jw a n a  B azyło w icza , gdy w iże d ł 
z  nakryty g ło w ą , tak b y ł o  to rozgniew any 
C zar M otkiewrfki, iz mu natychmiaft k a za ł 
w ie lk im  ćw iekiem  p rzybić kapelusz do g ło ­
w y- W  krotce potym  gd y przyiechał poseł 
A n g ie lik i, y  podobnie w szed ł z  nakrytą gfo- 
w ą ,  fpytał C zar: azaz n ie  w iesz iak b y ł o- 
dem nie przyigty niedawno p o se ł, za podo­
bne zuchw alftw o? N a  co A ngielczyk odpo­
w ied zia ł m ężnie: W iem  o  tym  w p raw d zie , 
ale ze ieftem  Mini itrem K rolo w ey  E lżb iety , 
k tóra  nie od kryw a g łc w y  przed żadnym  
w  świecie M onarchą, w ięc y  ia  reprezentu­
jący iey  o so b ę, n ic .a tfm  przyczyny. A d o  
tego ieżeli zechcesz afirontować ie y  Po Ta ,  
potrafi uczynić zem ftę, w  proporcy ą | u ;z y  - 
n ion ey m i krzyw d y. T e d y  rz e k ł M onar 
cha, otożto  p oczciw y, k tó ry  um ie utrzym ać 
h o n o r fw o iey  P a n i; y  k tó ry ż  z  was (p rz y ­
dał do ftoiących D w orzan)  potrafiłby uczy­
n ić podobnie za mnie?

D5
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Pan Bajfompierre Marszałek Francu­
z i ,  był zamknięty • w  Baftyiii pizez lat iz.
Po uw olnieniu fwoiui gdy fig prezentow ał u 
D w o ru , fp y ta ł k r o i, w ieleby niićfł k t i  od­
pow iedzia ł piedziefiat. N a co gdy n;u Kroi 
w y licz a ł, ze miał 62. rzek ł: N . Panie, ia *•

• tych dwunaftu nie rachuig, przez które fie- 
* ' - ¿ziałem  w B aftylli, gdyz ich nie (trawiłem  

na ufługach W . K. Mci. 1

7 7 ■
Pew ny Prezydent B urdegaliki, czło- v 

w iek  bardzo nudny, poszedł raz z w izyty, do 
A kadem ika Pana Bautru. i.okay, który mu 
p o w ie d z ia ł, ze ieft Pan u iie b ie , pobiegł 

,  «zymprgdzey przeitrzegaigc o przybyciu iego. 
Pan| Bautru, w yfla ł lokaia y kazał pow ie­
d zieć, ze iego Pan ch o ry , y nie przyinniie 
w izyty. Co gdy lokay w y k o n a ł, rzekł Pre­
zydent: to nic nie fzk o d zi, zechcę pomacać 
iego pułsu. L okay (koro powrócił* doPana, 
ten zaw ołał z gniewem : pow iedzie mu zem 
um arł: Prezydent to uiłyszaw szy, rzek ł: a 
to dobrze! tedy przynaym niey pokropię go 
w od§ iw ięcon§. Bautru dysząc ze idzie 
Prezydent, p o ło ży ł fig na łó żk u , y p rzykry ł

kołdrg
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kołdr§ y z głow §. N atręt wszedłszy do po- 
k o iu , uk lękn ął przy ł o i k u , y poczgł długo 
m odlić fię , nakoniec w ftaw szy porwały w a­
nienkę z w od| y w yla ł na głow ę zm yślone­
mu um arłem u, który ledwie fię nie zalał od 
podobney pobożności.

de b ył
ftym roku gdy fię b ierzm o w a ł, Biikup fpy- 
tał fię , ieżeliby chciał odm ienić imię hebray^ 
łkie  jzaaka na Chrześcianlkie^ odpowiedział: 
całym  fercem , byłem na tey zamianie nie 
fzk o d o w ał. . . . T e n ż e  iednego dnia ra n o , 
uyrzał do fiebie przychodzącego pierwszego 
kam erdynera K rolew ikiego, który rze k łżw a ­
w o : Radbym W aćpanu weselszy przyniósł  ̂
n o w in ę , ale przygotuy fię bydż połłusznym  *

f  ro low i. J coż takiego ( zaw o łał praelę- 
niony Benserad) pew nie moie w ierszyki 

fg przyczyny teg o , ale fzczerze p ow iadam , 
zem  tylko chciał rozw eselić Króla. L ecz 
n akon iec, coż mi W aćpan każesz czynić?
O to  Codpow iedział Kam erdyner)  masz 
W aćpan przyigć trzyfta* dukatów  , ktorem  
p rzy n io ft, y niemi fig kon ten tow ać, gdyż 
K roi Im ć obiecawszy mu oddać to co m iał

;w c?o
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w czoray w  w ieczór wygra«?, ponieważ wie- 
cey nie zy ik a ł iak 3000- liw ro w , więc nie 
m oże teraz w ięcey ofiarować. W tenczas do­
piero  ochłonął z  boiażni Benzerad, co po­
dobno y każdyby z nas uczynił.

79-
W  przeszłym  w ieku  w  HoIIandyi, b y f 

nietaki Berenicius ,  człow iek u b o g i, k tó ry  
fzu k a ł pożyw ienia z wycierania kom inow  y  
oftrzenia n ożow . T e n  z taką łatwością w ier­
sze fk ła d ał, iż  co kto  m ów ił w  dyfkurfie, to 
on wierszam i pow tarzał. Słyszano go nie 
raz  że G azety po Hollendcrfku p isane, tło  - 
m aczył p o  Grecku albo po łacinie bez zaią • 
knienia. Języki tak u m a rłe , ia k o  y  żyiące 
b y ły  ró w n ie  dla niego ła tw e , iako  y  rodo­
w ity  iego ięzyk. u m ia ł na pamięć Hora- 
cyusza , W irg iliu s z a , Aryftophana ,  w iele  
k a w ałk ó w  z Cyceron a, z Pliniusza, y  innych 
A utorow  d a w n y ch , recytuiąc y  pokazując 
mieysce y {rozdział w  kfiążce. Z  tym  wszy- 
ftkim  tcn| człow iek pom im o tylu talentów 
ż y ł  w  oftatnini u b o ftw ie; gdyby b y ł dobrym 
rachm istrzem , albo m echanikiem , byłby pe- -  
w nie w  w iększym  fzczęściu; gdyż ta Rzecz- 
pofpolita  n ie  dba o p rzym ioty , prócz tych ,

które
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któ re  ściągają fig do handlu. Znaleziono go 
potytn um ieraigccgo w  biocie.

fco.
N a  k ilk a  czasów przed oblężeniem  

fortecy P bikpsbourg, ieden Granaty er z R e­
gim entu Fana Eerw ick bgdąc zchwytany na 
rabunku , zkazany był na fzubienicg. A  ze 
b yt dobrego ferca ,  w fzyscy O fficyerowie ra­
zem  poszli do G enerała prosząc za n im , y  
przekładając iż  w ielka  by fzkoda była  utrą­
cać, tak odw ażnego ż o łn ie rza , k tó ry  b y ł o- 
zdobą całego Regimentu. A le  Marszałek nie 
ub łagan y, rofkazał Sgdziemu aby dekret ie- 
go  b ył w ykonany. Granaty er w yprow adzo­
n y  na p lac, gdy mu ręce iuz m iano w iązać , 
w yrw aw szy fig z  rąk opraw ców  u c ie k ł, y  
fk ry ł -fig w  polu za obozem . Oczym dow ie­
dziawszy fig Pan B e rw ick , roikazał aby na 
mieyscu iego Sędzia b y ł pow iefzony. T e n  
upadłszy do nog G enerała począł w ym aw iać 
fw o ią  n iew inn ość, y  przekładać fw oie nie- 
fzczgście y h an bg, która m iała fpaść na całą 
iego  fam ilią; ale ł z y ,  p ro ź b y , zaklin ania, • 
nic niew zruszyły zaciętego G en erała , k tó ry  
roikazał M iftrzo w i, aby p ełn ił fw oią p o w in ­
ność. T ym czafem  c w  żołn ierz w  fw oim  
schronieniu uiłyszaw & y co i g dzieie, przez

[ wfpa-
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w fpaniałość bez porównania, um yślił pcwro* 
cić do M ai'szałka, przed którym  ftanąwśzy 
rz e k ł: Panie! eto powraca do ciebie w ino- 
w ąyca , k tery  dopiero uciekł; D ow iedzia­
wszy fig ze niew inny ma ginąć na moim 
m ieyfcu , przyszedłem cig zapewnić^ iż wca­
le nic nie p rzyło żył lip do moiey ucieczki; 
zaczyni każ go natychmiaft u w o ln ić , a ze 
mną czyń co ci lig p o d o b a ! Zdziwiony G e­
nerał tak w ielką wspaniałością, dał fig ubła­
gać, a gdy wszyscy ze łzami ponow ili fw oie 
p ro ib y  , kazał obydw och uwolnić.

8 i -

O dwaga żołnierza iednego podczas ob­
lężenia fortecy Lille. Pan BouffierS Kom- 
mendant fo rtecy , chcąc fig dow iedzieć o za- 
myflach nieprzyiaciela na iednym ftanowi- 
ifcu, z ktorego naygwałtoAwnieyszy b y ł ogień 
do fo rtecy , żądał dwóch lub trzech odw a­
żnych żo łn ierzy , aby dotarli na m ieysce, y 
donieśli mu o w^szyftkim. Byja to oczywifta 
śmierć dla każdego, któryby fig na to ażar- 

•dow ał. D ługo nikt fig nie chciał p odiąć, 
chociaż G enerał w ielką obiecyw ał nadgrodg. 
N akoniec ieden G ren atyer, nam yśliwszy fig 
przyszedł do Generała y rzekł; oto iaieftem ,

toi  y
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coż mi rofkażesz? ale m oy przyiacielu (rze­
cze G en era ł) czy znasz dobrze niebespie- 
czeń ftw o, na które fig odważasz? tak jieft 
Panie, ale człow iek w moim ftanie będący, 
nie powinien na nic u w ażać, byle dopełnił 
fw oiey powinności, jeże li zginę-w  teyo k a  
z y i, tećły*ftan me utraci tylko iednego czło 
w iek a ; ieżeli mi fię zaś uda, odkryć zamy- 
Iły oblężen cow , prędsza pom yślność będzie 
dla woyfita nafzego. już mężny rycerzu 
podpow iedział G en erał) a bądź pewny mo- 
iey wdzięczności. G renatyer odebrawszy 
inform acyą fpieszy na m ieyfce w yznaczone, 
y pomimo rzgfiftego ognia z m u izk ie to w , 
ftanął na koszu izań co w ym ,• y przypatrzy­
w szy fię robocie n iep rzyiaćielik iey, pow ró­
cił do natniou; M arlzałka, który go iuż m iał 
aa zginionego. Potym uściikawszy go dał 
mu dzielięć luidorow . Jak dia Granatyera 
było  to dosyć, ale on w ziąwszy ie oddał Se 
kretarzow i m ów iąc: takow e ażardy nie pła­
cą fię pieniędzmi. Dobrze m ów isz Podpo­
w iedział G en erał) y upewniam że ci M onar­
cha nadgrodzi innym fposobem. jak o ż  
w krótce potym otrzym ał patent naPoruczni* 
k o w ftw o , iako przyzw oitą nadgrodę, która 
zachęca do podobnych czynów. . . . Podo­
bnie drugi żołnierz w yftany od Pana Vauban 
dla przypatrzenia fię iednemu m ieyfcu , b y ł

poftrze-
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poftrzeloiiy k n lj .  Pow róciw szy nczynit re- 
lacyę G en erałow i fp o k o yn ie , bez żadnego 
znaku bolu. M arszałek poftrzegłszy k rew  
z  ra n y , chciał mu dać dw a lu id o ry; a le  on 
rz e k ł: D ziękuię W aćp an u , toż fam o popsu­
ło b y  m oig przyfługg.

82 -

Opisanie zaślubienia morza w We- 
necyi. Bardzo p iękn a, a oraz śmiechu go­
dna ceremonia byw a w  W enecyi zaślubienia 
m orza z  Rzecza-pofpofitj w  dzień W niebo- 
wft^pienia. Panow ie W eneccy w yehodz§ z  
pałacu w  paradzie, w pośrzod niezliczonego 
nm oftwa obywatelu w  y  C udzoziem ców , y 
wfiadaię na ftatek w odny nazwany Buccn- 
taure, k tó ry  ieft dłuższy od G aleru, w ysoki 
ia k  o k r ę t , ale bez m asztów y  żaglow . N a  
śrzodku tego ftarku ieft zbudowany teatr 
fnecerfk§ roboty po w ierzchu przykry ty, ze  
śrzodka w yzłacany. T a m  w  pośrzodku fie- 
dzi D o ż a , a po bokach Nuncyusz y  Poseł 
Francuiki z  Konsyliarzam i z  Senatorów y  
Szlachty W eneckiey. Statek zewsząd ieft 
pozłacany ,  y  z  w ierzchu przykryty adamasz- 

_ kiem  karm azynow ym  z  frendzlam i złotem  i , 
y  takiem iz firankami. Chorągiew  w ielka  
S. Marka w  tyle okrętu, fctandary,  tr§by y

kotły
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k o tły  które fą n a p r z d z ie , w fpaniałość Se­
natu w  paradzie, y niezmierna liczba C u­
dzoziem ców y rożnych o fo b , czynią ten fta- 
tek nayokazalszy w  św ied e. T e n  ftatek ru- 
fza z rynku S. M arka za w yftrzeleniem  z ar­
m aty, w afiyftencyi licznych g a le r , g o n d u l, 
y  ftatkow  wodnych. Skoro Bacentaure yny- 
p ływ a do brzegu m orza, m uzycy zaczynaią 
śpiewać niektóre fztu k i, a Patryarcha W e ­
necki płynąc w  w ielk iey  barce , b łogoftaw i 
m orze; potym ftatek obróciw szy fig do nie­
go tyłem , wftawszy Doża z k rzefta , bierze od 
M agiftra cerem onii pierścień z ło ty , ważący 
dwanaście ta le ro w , y wrzuca w  morze z 
w ierzchu rudla w ym ąw iaiąc te ffo w a : Zarg- 
«zamy cig nasze m o rze , na znak praw dziw e­
go  y nieodm iennego panowania , które ma­
m y nad tobą. Potym rzucaią kw iatki y zio­
ła pachnące dla uw ieńczenia fw oiey  oblubie 
nicy. Skoro fig ta cerem onia zak o ń czy , fta­
tek powraca do kanału w  tym  fam ynr po­
rządku, y zatrzym uie fig przy Kościele S. M i­
kołaja du Lido. T a m  Patryarcha celebruie 
Mszą śpiew aną, po ktorey ikończoncy Senat 
powraca do ftatku y p rzyp ływ a na Plac S. 
M a rk a ,' przy odgłofie artylleryi z Zam ku 
Lido; y o k r g to w , które ftoią na kotwicach. 
T o  zaślubienie ofobliw sze dzieie fig na pa­

miątkę
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m iątkg zw ycięflw a odniefionego na m orza 
Sebaftyana Zlani D oże W en e ck ie g o , nad 
Ottonem  Synem Fryderyka II. A lexander 
III. P ap ież, htory fig natenczas byt (chronił 
do W ertecyi,  nadał ludow i tg moc y paso­
w ania nad m orzem .

S3-
Opisanie trymnfu y zabicia Juliu­

sza Cezara. Cezar ufpokoiw szy zamiesza­
nia w  A fry e e , p ow rocił do Rzymu dla od­
praw ienia tryu m fu , k tó ry  trw ał przez czte­
r y  dni. Pierw szy b y ł za podbicie G a lló w , 
gdzie b y ło  w yrażone na w ielkich kartach 
309. rozm aitych narodow  y  ich n azw iik a ,  
m iaft 800. w ziętych , y  w iele batalii w yg ra ­
n ych ,  ze ftrat§ naym niey m iliona dusz nie- 
p rzyiacielikich. D nigi tryu m f za podbicie Egi­
p tu , trzeci za zw ycigftw o otrzym ane nad K ró­
lem  Fham acesem , a czwarty za zw yciężenie

p o p rzed ziły . Cezar (lał na w ozie  wfpania- 
ły m  u w ierczo n y  w  i a u ry , y poprzedzał fw o - 
ie  P ó łk i zw ycigikie aż d e  famego Kapitolium . 
Czterdzieści ffoniow  ufzykow anych w e dw a 
rzę d y , nioffy pochodnie zap alo n e, dla o- 
świecenia tey parady. N aczynia z ło tego  y

. śrzebr-

ju b y  K róla M aurytanii.Okazałośc tego feftynu 
przew yższała w fzyflk ie  inne ,  ; któ re  dot^d
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frzeb rn ego , iako  y  posggow których pod­
czas takow ych feftynow  u żyw an o , tak w ie l­
kie  b y ło  m noftw o, iż  ie  fzacow ano do 64,00 o. 
ta le n tó w , czyli 12. m ilionów  F ran cuikiey 
m o n ety, nie rachuigc 182.2.» koron w ażacych 
15.033. liw r o w , ofiarow anych C ezaro w i po­
dług zw yczaiu tamtych czasów , od z w y d g - 
zonych Xigżgt y miaft, które rou fig poddały. 
O prócz tych b o g a & w , kazał rozdać każdem u 
żołn ierzo w i po 2000. liw ro w  w  m on ecie,  a 
na Lud cały rozrzucił d la  każdego po dzie- 
figć korcy p szen icy , dziefięć fun tów  o liw y  , 
y po 400, denary u szó w , któ ry  w ażył] na- 
fzych trzy grosze. Publicznych ftołow  było  
zabaw ionych 2000. po których naftgpow ały 
igrzy ik a , gdzie dwa tyfigce fzerm ierzow  po­
tykało  fig , pótym  reprezentow ano batalie Ig- 
dow e y ra o rjk ie , na których b y ło  naym niey 
po pigć tyfigcy biigcych fig z k a id e y  ftro n y ; 
nakoniec gry rozm aite y kom edye. U ro- 
czyftość tych feftynow  ściągnęła do Rzym u, 
tak w ie lk i konkurs lu d z i, że rachow ano na 
k ilk a  tyfigcy ludzi u d u szo n y m , a m igdzy 
niem i dw óch-Senatorów . T a k  w ielk a  o ka 
żałość zw ycigftw  y  tła w y Juliusza p rzy w io ­
dła Senat do dania mu tytułu K róla  w  całym  
P ań ftw ie, oprocz iednych W łc c h : a le  śm ierć 
ńielpodziewana nie dozw oliła  mu cieszyć fig 
tg doitoynościg, k torg hiftorycy tak. opisuig:

Pnia
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Dnia iednego chcąc fię znaydow ąć w  
Senacie, (koro Cezar w yfiadł z le k ty k i, za 
raz otoczyli go k o n ju ra ci, pod pozorem  u- 
szanow ania dla niego. Pierwszy Cym berza- 
ftąpil m u , y poczet proiić za fw cin i kollegą, 
aby go przyw rócił z w ygnan ia; na co gdy 
mu Cezar o d m o w ił, C ym ber chcąc n ib y  ufil- 
niey p ro fić , n a le p ił m u na fukn ią, którą 
Cezar z gniewem  fzarp n ął, a le  Cym ber tak 
mocno ią pociągnął, że Cezar aż fię nachy­
lił ku ziem i ; Natenczas Cajfci przyikoczy- 
w fzy  ugodził go w łopatkę iztyletem , C ezar 
obróciw szy f ię , p o w alił go na ziem ię; w tym  
drugi z konjuratow  pchnął go w  bok, Cas- 
fius  ranił w tw a rz , a Brutus w  udo. U y- 
zrawszy C ezar Brutusa utracił fiły y o d w agę,* 
y z a w o ła ł: T  ty Brutufie przeciwko mnie}. 
N atychm iaft Cezar obwinąwszy g ło w ę w  
płaszcz,- gdy go krew  poczęła uchodzić, za­
toczył fię pod ftatuę P«m peiusza, gdzie od- 
n ioftszy ‘23. ra n , duszę w yzionął. K onjura­
ci widząc go um arłego, chcieli zaraz daćfpra- 
w ę Senatowi z fw oiey czynności, y przecią­
gnąć na fw oią ftronę, aby im pochw alił u- 
w oln ien ie  O yczyzny od tyrana ; ale krzyk 
żałosny który fię wszczął w ‘Senacie, nie do­
z w o lił im tego; gdyż y Senatorów w ielu  
przelęknionych tak tragicznym w id o k ie m ,

w y ui-
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w ym knąw szy fig z Senatu, pazam ykali fig w  
fw oich domach. T y m  czasem Antoniusz 
maięc zawzigtośę do k o n ju ra to w , przedfig- 
w ziął obronę zabitego C ezara, y przeczyta­
wszy teftament iego w  Senacie, w zbudził li­
tość y przywiązanie w/ Rzymianach do tak 
w ielkiego Hetmana. T e n  teftament zamy 
kat w fobie w iele taik w yzn aczonych , tak 
dla famych ko n iu rato w , iako y dla Okta- 
wiusza fwe;go fieftrzeńca, ktorego b ył fobie 
przybrał za fyna y dziedzica. O grody fwo- 
ie rozdał lu d o w i, y każdemu z obyw atelow  
j>o fześćdziefiat y pigć drachm Attyckich. Po 
przeczytaniu teftamentu całe 'zgrom adzenie 
zalało fig łzam i; Antoniusz chcęc tym bar- 
bardziey pobudzić do zemfty nad koniurata- 
in i, kazał poft^wić ciało Cezara na placu pu­
b licznym , gdzie w  m ow ie fw oiey pogrzebo- 
w ey w yw o d ził w ielkie  iego d z ie ła , a nade- 
w fzyftko dekret Senatu, który go ogłaszał 
Oycem  O yczyzn y, y ofobg iego m iał za nie- 
narufzon§. Potym przy końcu m ow y zafta- 
now iw szy fig, obrocił fig do zabitego Ceza­
ra , y rz e k ł: O toz ieft w ykonanien afzeyp rzy- 
figgi, y dow ody nafzey w dzięczności! Zdray- 
cy y niewdzięcznicy zak ło li nayw igkszego z 
lu d z i, tego, który darow aw szy im zycig na 
polu Farsalikim , w yn ioft ich do naypicr- 
wfzych^honorow w  Rzeczypofpolitey!* Na-

koniec
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koniec podnioflszy głos y  ręce k u  Kapito- 
liunj, z vw ołai: O  Jowiszu zemściy Gę tey 
krzyw d. i p-przyfiggam  d  uroczyście, ii b ę ­
dę ścig i  złoczyńco w ? Y  w y Bogow ie obroń­
cy tego Pańtiwa proszę was ,  dopom ożcie m i 
w  tak fpraw iedliw ym  przed fig w zięciu! (koń­
czy wszy m o w ę, w ziyi fu k n ij zakrw aw iony 
C ezara , y  ukazał całemu łu d o w i, który w e 
łzach długo z o fta w a ł; nakoniec rozbiegłszy 
fig po domach fzukali konjuratow  w szędzie, 
chcyc ich na fztuki ro zszarp ać, ale iuz nie 
zaftali żadn ego, gdyż wfzyscy z Rzym u w y­
nieśli fig , potytn iednak w  rozm aitych oka- 
zyach nędznie poginęli. ✓

84-
Karol W . Cesarz, m iał zw yczay pofy- 

łarna K o cm ii (Ta rzo w  po Prowincyach w  ro ­
k u  , którzy poftrzegali bezpraw ia, odbierali 
ikargi od ludu, y  roftrzysali dekreta Sgdziow 
y  G ubern atorów , których przewinienia do- 
nofili fameinu Cesarzow i, D la Biikupow  
któ rzy  byw ali Kommiflarzami dawano na 
dzień’"^o. bułek ch leba, trzy barany, iedno 
p ro fie , troie  ku rczyt, 15. ia y ,  trzy porcye 
w in a , y  cztery porcye furażu dla ko n i. A le 
dla świeckich Kom m iilarzow  dawano m niey, 
t o ic f t :  30. bułek ch leba, iedno,profie, tro­

ie
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ic  ku rcząt, iay 15, dw ie porcye w ina, y  tyleż 
porcyi furażu dla kon i. Karol W . chcąc po - 
praw ic zbytek w  Panach , którzy używ ali 
drogich fu te r , w ybrał fig raz na polow anie 
konno w  zimny bardzo y ftotny dzień, o kry­
w szy fig łup ką barankam i proftem i podszy­
tą: D w orzanie zaś iego  ubrani w  fuk nie ie- 
dwabne y  futra przednie aifyftow ałi mu. 
A le  wiechawszy w  ggftwing d o .lasu , uga- 
niaiąc fig za zw ie rzem , pom ocyw szy ie  od 
śniegu y defzczu, zupełnie na fobie podarli. 
Cesarz pow róciw szy z  p o lo w an ia, nie po­
zw o lił żadnemu z Panów  przebierać fig m ó­
w iąc: ofufzeiuy fig w n e t ,  ia k  posiadamy 
przy kom inku. Ale futra zm okłe bgdąc dłu­
go przy o gn iu , tak  fig p o k u rczy ły , że gdy 
przyfzło  rozbierać fig ,  na kaw ałki popadały 
fig. N azaiutrz Monarcha chcąc u żyć tego 
iaj-tu na ich p o p raw g, kazał im  w  Czy fik im  
w  tym  famym ftroiu prezentow ać fig , w  ta­
kim  byli na p o lo w an iu , y  fam także w dział 
fw oie  baranki , którym  iiic nie fzkodziło . 
Gdy tedy‘zefzłi fig D w orzanie w  futrach ob- 
fzarpanych, Cesarz rz e k ł: Patrzaycież teraz 
moi ko ch an i, ęzyie futro  iefl trwalsze? M o- 
ie  baranki nie kofztuią iak dw a czerw one 
z ło te , a w afze wigeey niż dwadzieścia. Saint- 
G al dodaie,  że tym  fpofobem  Karol W . p o­
wściągnął zbytek na fw ym  D w orze,

8*.
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Karol IX. podczas jubileuszu obcho- 
ezac K o ścio ły , ubogiem u, który go profił o 
ia łiiiu żn ę, rzucił pierścień brylantow y tak , 
że nikt nie pcftrzegł. Potym Dworzanie nie 
widząc g<3 w ięcey, rozgłofili że Króla okra­
dziono. U bogi dow iedziaw szy fię o tym , 
przynioił pierścień, pcwiedaiąc że go nie u- 
k r a d ł, ale że ma z rąk Krolew ikich. Ń ie- 
chcąc go tedy nazad mu oddać, a oraz w ie ­
dząc że każdy podarunek K rolew iki ieft 
n ien arufzon y, ofzacowano go na 12. tyfięcy 
ta le ro w , y tę fummę w yliczono ubogiem u, a 
pierścień odebrano. Z czego y ubogi wig- 
cey b y ł kontent, n iżeli z K lejnotu.

86.
Kupiec ieden Antwerpiki p oiyczj’wszy 

K arolow i V . kilka m ilionow  z ło ta , zaprofił 
go raz do fiebie na objad. Karol będąc mu 
o b ligo w an y , uczynił zadofyć icgo w oli,gdzie  
po ikonczonym  obiedzie, kupiec z w ielkiey 
radości, że tak w ielkiego Monarchę miał u 
fieb ie , u ło ż y ł ftos z cynam onu, który pod­
p aliw szy, w rzucił w  ogień kartę od Karola 
podpisaną na tę fum m ę, y rzekł: iu ż  kw ita 
z nami N . Panie, niewinieneś mi więcey nic.

35 -
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Zaco mu Cesarz w ielce potym b ył obligow any. 
T e n ż e  Cesarz przeieżdżaigc pierwszy raz 
przez Hiszpania, gdy mu ieden z D w orzan 
ukazyw ał mieysce gdzie fig b ył fchrónił Szla- 

■V chcic pewny z T e le d u  nieprzyiazny Cesarzo­
w i ,  rzek ł z f le g m y : Powinieneś raczeyiem u 
donieść ze ia fig tu znayduig, niżeli mnie 
u k a zy w a ć, gdzie fig przedemn§ fchow ał. . . .  
T e n ż e  raz gdy fig fpow iadał fwem u Spo­
w iednikow i , rzekł: te f§ y  inne grzechy, 
które popełniłem  przeciw  powinnościom  
Chrześcianina. N aco Sp o w ied n ik :'d o b rze  
ie ft , toś tedy w yznał grzechy K a ro la , ale 
pow iedz teraz przeftgpftwa Cesarza. Mai^c 
zawsze zaprz§tniony u m y ił, aby fig m ógł u- 
czynić Panem całego św iata, w zi§ł fobie za 
napis p igcditer naftgpuigcych ; a, e* i, o , u , 
które kazał w ielkim  charakterem w yryso­
wać nade drzwiami pałacu. T e  litery po 
łacinie zn a czy ły : Aujlriacorum efl impera ■ 
re orbi universo , to ieft: do Auftryakowr 
należy panować nad całym światem. O d­
dawszy Korong Cesarfkg Ferdynandowi bra­
tu , a Korong Hiszpanik§ Filippow i fynow i 
fw em u , fam  zamknął fig w  klafztorze S. ju - 
fta , gdzie zabawiał fig uprawianiem  ogrodu 
y  powinnościami zako*memi. T ra fiło  fig 
i e  iednego dnia gdy budził now icyuszow  do 
ch oru , ieden i  nich m ocno zasnuł; o co gdy 

E go
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go Karol furow o ftro fo w ał, ow  młodzieniec 
rze k ł: niedosyć żeś zamieszał cały św iat, 
iefzcześ przyszedł kłócić tych , którzy fię-od 

-świata oddalili. N a kilka czasów przed fwo- 
ią śmiercią Karol fam fpraw iał Kxekwie za 
dufzę fw o ią , która ceremonia odprawiła' fię 
w  B ruxelli, gdzie przy aflyftencyi (ług Two­
ich fam k ro p ił wodą święconą całun, potym 
p o ło żył fię y nim fię przykrył. Po (kończo­
nych exekwiach nabawiwszy fię kataru po 
niedługim czafie um arł w  klafztorze Hiero- 
nim itanow. T eftam ent iego bardzo rozu­
mnie napisany, nie podobał fię S. Inkw iz/- 
c y i, która go chciała palić przez kata , ia k o - 
heretycki , ale. przecie Spowiednik iego' y 
wfzyscy Zakonnicy ledwie up rofili, aby mu 
tey krzyw dy nie czyniono.

87 -
Pew ny Kroi N aw arry zachorow aw szy 

bardza c ię żk o , kazali D oktorow ie uwinąć.go 
fukno zmaczane w  gorzałce tęgiey , dla 

przywrócenia ciepła naturalnego, które iuz 
u ftaw ało; ale lokay który go uw inął w  to 
fukno y o b szy ł, zamiaft ucięcia nitki noży- 
ckam i, chciał ią upalić przy św iecy, którą 
przytknąwszy nieoftrożnie, zapaliło fię fu­
kn o, y żyw cem  fpaliło niefzczęśliwego Króla.
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K rolow a H iszpanlka, żona Karola II. 
iednego dniaf w fiadłszy na’J k o n ia , gdy; fig 
kon w fp ią ł, fpadła tak , że iedna boga zofta- 
ła w. ftrzemfeniu. Było to niebespieczeńftwo 
bardzo w ie lk ie , na które cały D w or przelg. 
kh ion y zapatrywał" f ig ; ale ze prawa H i- 
fzpatiikie zakazuią pod gardłem dotykać Kro- 
low ey ofobliw ie w  n o g i, żaden z przyto­
mnych nieśmiał iey ratować. Kroi widząc 
to z o k n a , w o ła ł o ratu n ek, ale nie śmiał 
rozkazyw ać, boiąc fig prawaprzeftąpić.W tym  
przyikoczyli dway K aw alerow ie’, z których 
ieden porw ał konia za m ufztuk, a drugi w y­
plątał nogę ze ftrzemiona y podniofł Krolo- x 
w g z z iem i, fam zaś dopadłszy k o n ia , iak 
nayśpieszniey uciekał. K rolow a przyszedł­
szy do fiebie  ̂ gdy fig pytała o fwoich obron- 
co w , powiedziano ie y , iż dla boiaźni kary 
pouciekali. Ze tedy była Francuiką y nie- 
w iedziała o tyin zw yczaiu , profiła mocno za 
niem i, aby im było  darow ano, iakoż uczy­
niono dla niey tg ła ik g , ale tylko na ten ie- 
der raz. Pod panowaniem tego Króla w  
H iszpanii, tak w ielki b y ł zb yte k , iż pierwfi 
P an ow ie, y urzgdnicy (k arb o w i, rachowali 
u fiebie na 200. tuzinów talerzy śrebrnych y 
tyleż połm iikow . Bogatfi zaś m ieli y ¡po 

Ez -  ośmset

' '  88.
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ośmset tuzinów  , prócz drabinek śrebrnych 
do kredensów.

89*
Anekdoty życia Karola X II. Króla Szwed­

zkiego zebrane z  rożnych hijlorykow: 
T e n  w dziecinnych leciech, bawiąc fię w  

pokoiu  O yca fw e g o , poftrzegł dw ie karty 
T opograficzn e, iednę miafta W ęgierfk ie ,k tó ­
re T u rc y  w zięli C esarzow i, a drugę R y g i, 
ftołecznego In fla n t, które podbili Szwedzi. 
N a  fpodzie karty miafta W ęgierikiego, byty 
podpisane te i ło w a : B o g mi d a ł, Bog mi\o- 
debrał, niech bidzie imię £?ego pochwalo­
ne. Królew icz to przeczytaw szy, w zią ł o łó ­
w e k  y na fpodzie Rygi podpisał: Bog mi 
d a ł, ale y sam diaboł mi go nie odbierze. 
Zoftaw szy K rólem , gdy dobyw ał Kopenha­
g i ,  ponieważ flo tta  iego zatrzym ała fię o 
fiedm mil od tego m iafta, wfiadł na kryppg 
y ;z b l i iy ł  fię przodem na 300. krokow  od 
b rzegu , a chcąc prędzey ftanąć na lądzie, 
w yik o czy ł z łodzi y brn ęł przez wodę pro­
wadząc za sobą swoich Officycrow  z pała • 
fzem w  ręku , pomimo rzęfiftych kul przez 
M ufzkieterow  Duńikich w yrzuconych. Ka­
ro l nieznaiąc iefzcze głosow  M uszkieterów , 
fpytał ii§ Majora Sztuarta, który b ył przy
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nim , coby znaczył ten fzeleft, który ko ło
u fzow  świftał? odpow iedział M ajo r, to fg 
kulę z m uszkietów w yftrzelone. N a  co k ro i: 
Bardzo d o b rze, od tego czasu to będzie nay- 
milszg m nie m uzykg. W  tym momencie M a­
jo r zoftał raniony w ło p a tk ę , a Porucznik 
zoftał zabity w oczach iego.

Po odniefionym  zw ycięftw ie pod N ar- * 
wg nad Piotrem W . w  M oikw ie nakazano 
fupplikacye c z y łl m odlitw y publiczne do S. 
M ikołaia  patrona, całego Pauftwa w  naftępu- 
igce iło w a : O  ty , k tó ry  iefteś naszym nieza­
w odnym  pocieizycielem  we w-fzelkich prze­
ciwnościach w ielki S. M ik o ła iu , nieikończe- 
su e m o cn y , iakim  grzechem rozgniew aliśm y 
ciebie w nafzych oftarąch, pokłonach y mo­
dlitwach? Zacoś nas tak odftgpiłl* W zyw a li­
śmy twoiey pomocy przeciw  tym  w ściekłym  
y okrutnym  nieprzyiaeiołom  , k tó rzy  iako  *■ 
łw y  lub niedźwiedzie roziuszoue po utrace­
niu fw ycb  d zieci, napadli na nas, przedrą- 
Czyli, p o ran ili, y na kilkadziefigtsyfięcy t r u ­
pem p o ło ż y li, nas m ów ię, którzy iefteśtny 
twoim  ludem. Y  iakźe to m ogło fię ftać bez 
czarów  y omamienia? Profiem y cię w ięc o 
w ielk i święty M ikołaiu,bgdź nafzym  w oio- 
w nik iem  y w o d zem , uw olniey nas od tych 
czarow ników  , y odpędź ich  od granic na 
& y c h , z przyzw oiig dla nich nadgrodg.

E3 Auguft.
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Auguft II. Kroi Poliki chcgc profić o; 
pokoy Karola X II. w yiła ł dp nitgb Xigżng 

 ̂ de Königzmarek Dapig ftawney piękno­
ści y ro zu m u ; ale K arol niechciał iey przy­
puścić do fiebie, y w szelkim  fpbsobem uni­
k a ł iey w idzenia.T ym  czasem trafiło fig iedne- 

^ go dnia ze w  ciasney ulicy z ni§ fig ziechał,
, który  poftrzegłszy wyfiadaigc§ z karety *,

zdiął kapelusz, y nieodpowiedziawszy y iłow a,. 
/  zw rócił koniem  y odiecbaL Co było dow o­

dem iego oboigtności dla w fzyftkich D am po- 
fpolicie.

Gdy K arol trzym ał w  oblężeniu T o ­
ruń , iednego dnia.zbliżył fig pod mury m ia- 
fta z Generałem  L iw o rr in , który był w fu - 
kni ponsow ey, a boiąe fig aby przez to nie* 
był poftrzeżony od n ieprzyiacioł, przez zw y- 
ezayng fob ie  w fpaniałość, kazał mu ftan^ć 
za fcbg. G enerał gdy fig cp ierał y w ym a­
w iał z tego ,. K roi porwawszy go za ram ię,, 
obrocił w ty ł ,  ale w  tym momencie kula a r  
niatna zabiła G en erała , a K arol odfkoczy- 
w fz y , rzek ł : znać ze mu fig ładziło, ja k o i  
od tego czasu tym bardziey utw ierdził fig w  
mniemaniu względem .przeznaczenia, w k tó ­
re wierzgc na naywiększe narażał niebe 
spieczeńftwa.

D ow od karności fwego w oyfka oso­
bliw szy pokazał bgd|C w Saxonii. jedn ego

dnia
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dpia przechodząc fig vy koło  L ip ik a , chłopek 
ubogi upadł mu do n ó g , prosząc o fprawie- 
dliwciść z iednego żołn ierza, który  ukradł 
mu igdyka. Kroi przyzw aw szy żołn ierza , 
fpytał fig fu ro w o , czy prawda to ieft, ześ 
ikradł tego człow ieka? Żołnierz odpowie­
dział: N . Panie!- nie uczyniłem ia mu tyle 
k rzy w d y , co W . K. Mość uczyniłeś iego Pa­
nu. T y ś  inu odebrał całe K roleftw o , a ia 
nie w ziąłem  tylko iedriegó iędyka, Kroi do­
byw szy dziefięciu dukatów , dał chłopkowi,- 
a żołnierzow i za dowcipna odpowiedź daro­
w ał w inę,- m ów iąc: Pamiętay przyiacielu, 
ł s  chociaż odebrałem  Koronę Augu I ło w i, - 
p.rżeciei iey dla fiebie nie waiąłem;-

Karol tak- ó ył &raszny w izyltkim  Mo > 
ziarchcrd’, ¿e gdy-dopominał fię u Jozefa Ce- 
fa rza , aby D yflydentom w  Slązku nadałprzy* 
^ a le ie , ten chcąc go fię pozbyć y oddalić od 
granic fwoich iak nayprędzey, na w fzyftko 
p ozw olił. Potym gdy Nuncyusz w ym aw iał 
Cesarzow i tak w ielką  łatw ość w  zezwalaniu, 
Cesarz rzek ł: Masz W aćpan ieszcze fzczę- 
ście, ze mi Kroi Szwedzki nie kazał zolłać 
lutrem , gd yi nie w iem , cobym mu na to od­
pow iedział.

Karol który daw ał prawa Pańlłwu Ce- 
farlkiem u, który itrącił Króla P olik iego, a 
innego ko ro n o w ał, który był poftrachem 

Eąj w fzy-
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w fzyftkich Potencyi, fam ży ł w oiobiiw fzey 
oszczędności bez przykładu*. Dwa razy na 
na dzień wfiadał na k o n ia , M undur n cfił z 
grubego fukna n ieb ieik iego, fzlafm ycy n i­
gdy na g ło w ę nie w d ziew a ł, botow  n ie  
zcig g a ł, w ftaw ał o czwartey godzinie z. 
ran a, fam fię u b ie ra ł, kobiet nie 'znał * 
w ina nie p i ia ł ; u ftołu dłużey, nie fie 
d z ia ł, iak kw adrans, w oyik o  fw oie  codzien 
m usztrow ał, y o nic w ięcey nie d b a ł, tylko 
żeby wfzyscy M onarchowie przed nim drże­
li. Gdy p o b ił W o y ik o  Saikie pcd Pultu- 
ik ie m , zdarzyło, fię iż  w  tefi fam dzień w  
M aryenburgu była grana Kom edya, na k to -  
rey prezentowano iak Safi zwyciężali Szwe 
dow. Otym  on potym dowiedziawszy fig- 
rze k ł: W cale  nie zazdroszczę Sasom tego u- 
kontentow ania, ze na teatrze fg moiemi zw y­
cięzcam i, byłem  ia ich na placu zw yciężał.

Xigżna L u b o m irika , która miaia w ie l­
k ie  w zględy u Augufta II. widzgc ofiatnię.- 
fpuftofzenie P o lik i, uieżdżała za Królem  do. 
N iem iec. Hagen Połkow n ik Szwedzki do­
w iedziaw szy fię ó ! tym, poszedł za nig w  p o - 
g o ń , y, zabrał ig w  niew olg ze wszyftkiemi. 
b o ga ćlw y, które w iozła  z fobg* Karol gdy 
fię dow iedział zaraz napisał fw oig rękg do, 
P ołkow n ika w  te i ło w a : Poniew aż, ia nie 
prow adzę w oyn y z. kobietam i,, w ięc Pułko- .

w n ik
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w nik H agen, za odebraniem tego b ile tu , ma 
zaraz uw olnić tg D am g, y oddać w fzyftk o ; 
eo do niey n ależy; a ieżeliby nie byia be- 
śpieczna w  fw oiey  p o d ro ży , tedy masz iey 
dać k o ifw o y , aż do granic Saxonii.

Po zakończonym  traktacie z Auguftem, 
gdy Karol w ychodził z  w oyikiem  z Saxonii , k 
w ftapił po drodze do D reżna( dla pożegna- 
n ia S ig  z  K rólem , ktorego detronizow ał, 
W iecha wszy konno do Miafta w  kom panii 
czterech tylko G en erałó w , przyiechał na Pa­
ła c,' y profto wszedł do Appartam entow Ele- 
k to rfk ich , nie dawszy o fobie żadnego uwia 
doniieirta. G enerał Flem ing poznawszy go 
zdaleka, pobiegł czymprgdzey oznaym ić Au- 
•guftowi, a Karol w  furducie y w  botach, tuż 
za nim w padł do pokoiu , że Auguft nie m iał 
czasu w dziać fu k n i, gdyż natenczas b ył w  
fzlafroku . Po krótkim  p rzyw itan iu , Karol 
ziadłszy śniadanie z A uguftem , pożegnał fig 
y odiechał, nie w ym ów iw szy nad kilka iłow  
do fiebie, przez ęały czas w idzenia. Gdy 
Karol pow rocił do w oyika fw e g o , "powie­
dziano 11111 iż, m ieli zło żyć radg w o y lk o w g, 
eoby należało czyn ić, gdyby go zatrzym ano" 
w  Dreźnie. N a co Karol odpow iedział: 
nie odw ażyliby fig na to , ztym w fzyftkim  
niechciałbym im drugi raz dow ierzać, gdyż 

E$ .  Fle-
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F lem in g, iakem  u w ażał, bardzo Tobie teg*. 
ż y c z y ł, abym  dłużey b ył zabawił.

G dy Karol ftał z w oyikiem  w Saxonii» 
iednego dnia Fleming b y ł w yflany od Ele­
ktora do niego w  pewnym  intereflle, podl 
k tóry czas bardzo w ielki śnieg padał. T e a  
przyiechaw szy w  karecie przed namiot ufry­
zow any y ubrany w nową fuknią, gdy chciał 
wnis'ć do n am iotu , w yszedł Kroi przeciw ko 
niemu z odkrytą głow ą y rozm aw iał długo* 
ifoiąc na dw o rze, a poftrzegłszy ufypaną k o ­
lumnę ze s'niegu na peruce Fleminga rzekł:; 
iak  w idzg śnieg padać nie przeftaie, lepiey- 
pcrdobno będzie w niść do namiotu. O d p o - 

, w iedział Flem ing: iuż od kwadransa N . Pa­
nie ia o tym m yślałem. A czemuż n iep rze- 
ftrzegłeś mię rzecze K r o i: Oto rozumiałem, 
odpow i F lem ing, że W . K. M. bgdąc.bez ka^ 
pelusza y prawie bez w ło so w , chciałeś fig 
chłodzić na śniegu. T o  dobrze ( przydał 
K rolJ dosyć teg o , wnidźm y iuż do nam iotu.

Karol chociaż b ył ły s y , zaw szeiedn ak 
fypiał bez czapki, a gdy fig temu kto dziw o­
w a ł,  odpow iadał: moią czap kg, fz la fro k , 
perukę., trzew ik i, y  p an to fle  zoftawiłem  w  
Sztok o łm ie, yn ie  myślg innych kupow ać ani 
u żyw ać, p o k i fig do niego nie pow rocg.
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90.
W  p ew n ey w ir W o y to w a , gdy fig w y ­

bierała w  intereffie Twoim do Kom tnifiarza, 
poradzono iey, ii przyzw oiciey bgdzie gdy fig 
każe nieść w  lek tyce, niżeli gdyby miała iść 
piechotę. T a  lubo nigdy nie w idziała ani 
znała co to ieft lek tyk a , zezw oliła  chętnie ,  
y  w.fiadła do takiey W ktyki, która była b ez  
Tpodh- y bez fiedzenia. ^Drężnicy którzy ig 
n ieśli, tak szypko z nig biegli, ze owa k o b ie ­
ta. mufiała w raz z niemi b ieżeć, z takim u- 
BttordowaroeiiT,. iż ftanęwsyy na m ieyfcu y 
wyszedłszy z le k ty k i, rzekła : W eźcie  Tobie 
¿o  licha tg piekielny k a retę , poki życia me- 
go-w igcey w  niey fiedzieć nie bgdg; w ołg nie 
znać parady, niżeli w niw ecz obrocić fig w  
»iey. '

9 1 .

Pew ny dozorca Tzpitalu w  W e rce lli, 
w idzgc że migdzy ubogiem i y ch o rem i, b y ło ” 
w ielu m łodych y zdolnych do roboty, iedne 
go dnia wTzedł do n ich , y udał m ow igc: że 
ma taki rozkaz od Zwierzchności > aby któ­
rzy Tę mocnieyfi p ow yrzynał im migso ytłu - 
ftość, która ieft potrzebna do pewney ma­
śc i, która ieft bardzo fkuteczna na rożne 
choroby. T a  now ina tak ich zaftraTzyła, że

_ ' zaraz
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zaraz w ielu  poczęło p rofić, aby im w oln o  
było  w yniść ze fzpitala, unosząc życie fw o ie .

9 2 *

Konklaw e zow ie fię mieysce ń“a W a ty ­
k a n ie , gdzie obieraia Papieżow . Gdy fig 
zgrom adzą K ardynałow ie, zaraz kazg zamu­
row ać w fzyftkie drzwi y o k n a n ie z o fta w u -  
i§c tylko po iedney kw aterze dła św iatła. 
D rzw i w ielk ie  zam ykai^ cztermą^ zamkami 
n a  tyluż wrzeciondzach , w  których' ieft ma- 
jnałe o k ie n k o , przez które podaig. iedzenie 
Kardynałom  zam kniętym . Po salach, k tó re  
fą obszerne, robig z tarcic celki osobne dla 
k ażd eg o, podług liczby K ardyn ałów , y ka­
żdemu daiąi p ioro do pisania. Po trzech 
dniach tam bawienia, nie daiąira tylko fam o 
m ięso, a po pięciu potym karm igich famyro 
ehlebem y winem . Ale tey uftawy teraz n ie 
tak ściśle zachowuig. Zw yczay takow ego 
obierania P ap ieżo w , wszczgł fię w  R. 1 270. 
z okazyi naftgptiigcey: G dy Klemens IV . u- 
m arł w  W ite rb ie , Kardynałow ie przez całe 
dw a r o k i, nie mogli zgodzić fię na obranie 
Papieża, gdzie nakoniec tak daleko rzeczy, 
poszły,iż iuż chcieli rozieżdżać fię, nic nie 
zrobiw szy. Ale obyw atele miafta za poradg S. 
Bonawentury zamknęli miafto, y poty ich

ftrze-
*
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ftrżegli w  pałacu Papieiknn bliiko  K atedry, 
poki Papieża nie obrali. \

93-
Xiąze Mdntmorenci przeiezdzaiąc 

przez Bourg M ia fto , w  którym  traktow ał 
nauki lynow iec ie g o , który potym  b y ł na­
rw any Kondeuszem W . dal mu na iego w y ­
datki k iefzon kow e fto dukatów . Potym  vr 

\ k ilk a  czasów powracaiąc tamtędy , fpytał fig 
gdzieby te pieniądze p o d zia ł! Synow iec fpo 
dziewaiąc fig p o ch w a ły , ukazał ie w  całości 
w  kiesce. Xiąze wziąwszy pieniądze z w o r­
k ie m , w yrzu cił o k n em , m ów iąc: N alicz fig 
W acp an , że człow iek m łody tey kondycyi 
iak iefteś, nie pow inien ofzczgdzać pienig» 
d z y , k ied y 'n n i na njczym nie zbyw a, je-, 
zeliś nie potrzebow ał tych p ien ięd zy, n a le ­
żało  ci ie rozdać ubogim  y nędznym .

9 4 .

1 Kondeusz W . kom m enderuiąc w oy-
ikięm  Hiszpaniki.’4jr w e F lan d ryi, dobyw ał 
fortecy iedney F ran cuikiey, gdzid trafiło fig 
Że G enerał o b ił laiką żołnierza za hardą od­
pow iedź; który  odchodząc rz e k ł: Pamiętay- 
że W acpan, ze bfdziesz tego ża ło w ał! We

dwa
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dwa tygodnie p o tym , tenże G eneral, kazał 
oznayinić w  fw oim  Regimencie iż potrzebnie 
żołnierza odważnego v śmiałego na pewng 
expedycy^ bardzo ażardow ną, obiecui§c nui 
ih>dukatow  w  nadgrodg. Żołnierz w zw y ż 
w fpom niony dobrawszy fobie 30. innych ka­
m ratów , ftaie przed G en erałem , y w ykon y­
w a io zk az  z niew ypow iedzianym  mgitwem. 
bardzo fzczgśliwie. Z a  powrotem  gdy go- 
G enerał w ychw alał y w y lic z y ł  obiecangfum - 
m g; żołnierz rozdawszy pienigdzg kam ra­
tom  rze k ł: dzigkifig W acp an u , nie iłu zg la i 
dla pienigdzy, ale dla honoru moiey O yczy- 
zny. A do tego iak w idzę nie poznałeś mig: 
W a cp an , że iadeftcm. ow  żołnierz, ktoregpś. 
tak haniebnie kiiem  zw a lił przed pietnpft§_ 
dniam i, y który  W acpanu p o w iedział, że 
będziesz tego żałow ał. Natenczas G en erał 
tiściikawszy go p rzep ro fił, y zaraz uczynił 
Officerem. . .  T e n ż e  Xiąże dnia iednego* 
poszedł z ciekawości przypatrzyć fig opęta­
n em u , który w ielkie  hałasy czynił,, y w yią 
w szy coś z k iefzon ki,, niby re lik w ie , ścisnął 
w  rę k u , y p o ło ży ł na głow ie opętanego, tćn 
natychmiaft poczuł wrzeszczeć y nieiłychane 
rzeczy w ygadyw ać. Ale gdy X kjie otw o­
rz y ł rgkg y ukazał mu że to był zeg a rek , o- 
pgtany ze złościg rzucił lig na X igcia, k tó ry

' trzy-
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trzym aiac w  ręku la ik ę , rzek i bez zalęknie­
n ia: Panie dyable przeftrzegam  c ię , i i  iezeli 
mię fię dotkn iesz, to ci należycie kiieni zw a­
lę  tw oy pokrow iec. Potym . gdy to innym  
o p o w ia d ał, dodał: w iedziałem  ia d o b r z e je  
dyabłu k iy  nie fzk o d zi, ty lko  tem u , któ ry  
fię him bydz u d a ie , y dla tegom łatw o go 
od fiebie odftraszył. Jednego razu gdy zna­
czny ftos pieniędzy w yg ra ł w k a r ty , uftyszał 
za fobą ftoiącego O fficera, który  p o  cichu 
m ó w ił do d rugiego, gdybym  m iał te pienią­
d z e , byłbym  panem.. Xiąże obróciw szy lig  
y  poznawszy ze b ył bardzo poczciwym  czło­
w iekiem , ale u b o g im , rzekł: Bardzom kon- 
ten t z tey okazy i,, ze mogę Szlachcica pocz­
ciw ego iak  W acpan uczynić izczęśliw ym , 
w eż fobie te pieniądze,, y bądź pew ny o pra­
w dziw ym  moim dla fiebie fzacunku. . . . ... 
T  en ze zaprofiwszy raz do fiebie na w iecze­
rzę ,'p ew n eg o  znaczney dyftyn kcyi, ale ubo­
g ie g o , gdy poftrzegł ze ow  G ość znacznie 
p rzeg ryw ał, porw ał karty y w rzucił w -ko 
m in , zanic, ogłaszaiąc tę przegraną. G dy 
fię kom pania roziechała , ¡ieden z dw orzan 
iego rze k ł: iź gdyby b y ł uw ażał w  grze, za- 
pewnieby w ygrał. W iedziałem  ia o tyra 
dobrze odpow iedział X iąźe, alem go nie za- 
profił na to , aby mi płacił za w ieczerzę. . . 
T e n ż e  przyszedłszy raz do K o ścio ła , trafił

ńa
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na początek kazan ia , gdzie kaznodzieia pQ- 
ftrzegłszy go zam ilk ł, y .czekał poki nie u- 
iiad ł, potym Obróciwszy m owę do niego 
rzek i: Jaśnie oświecony X ią ze , zacząłem w y ­
kładać to mieyfce w ,E w an gelii, gdzie Chry- 
ftut uzdrow ił maiącego rękę uschłą. W ie l­
kim  to ieft dla mnie zaizczytem , ze W . X. 
M ość przyszedłeś pomnożyć liczbę moich ftu- 
chaczow. Proszę Bogą aby zachow ał twoią 
rę k ę , która ieft poftrachem całey E uropy, a 
obroną całey F ran cyi; ale oraz pfzeftrzegam  
W . X. M ość, abyś o tym pam iętał, iż ieżeli 
ta ręka przez fw oie dzielności nie będzie 
zm ierzała do B oga, iako do fwego konca o- 
ftatniego, niech ci ią ustifzy, iako temu Pa­
ra litykow i Ewangelicznem u. . . Na pogrze 
bie tego Xiązęcia Bojjiiet m iał m owę pogrze­
b o w ą , z ktorey naftępuiące (Iowa,, ftucha- 
ezow nayw ięcey p rzen ikn ęły: Podzcie N a ­
ro d y , podzcie Panow ie y M ocarze, w y k tó ­
rzy fądzicie ziem ię, w y ,  którzy otw ieracie 
ludziom  bramy N ieb a; a mianowicie w y Xią 
żęta y  X iężn ę , fzlachetne odrofiki tylu Kro 
Io w , światła F ran cyi, dziś przyćm ione y 
zakryte  z zaiłoną; podzcie m ówię w idzieć 
refztę nam pozoftałą w ysokiego urodzenia, 
w ielkości y Iław y, obroćcie 'oczy na w fzyft- 
k ie  ftrony; O toż to ieft w fzy ftk o , co m ogła

uczy-
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uczynić w fpaniałość y przychylność dla ucz­
czenia Rycerza. T y tu ły ,  napisy, czcze zna­
k i teg o , co w igcey nie ie f i, posagi ftoigce w  
k o ło  trum ny, które zdaią lig p ła k a ć , y o- 
brazy n ietrw ałe , które czas niszczy do fzczg- 
t u , ko lu m n y, które zdaig lig chcieć w ynieść 
pod N ieba w fpaniały dow od nafzey nikcze­
mno ści ; na niczym naoftatek nie zbyw a w  
tych w szyftkich honorach, prócz honoru dla 
tego , dla ktcrego f§ czynione. Płaczcie 
wigc nad temi oihftkaiui życia lu d zkiego ; 
płaczcie nad t§fm utn§ nieśm iertelności§,kto- 
r§ oddaiemy Rycerzom . O w y ! którzy z ta 
k§ źw a w o śrii uganiacie lig za iła w g , o w y 
^usze w oienne v nieuftraszone p ow iedzcie , 
kto z b y ł godnieyśzym  nad niego wam  ro 
ikazyw ać? Płaczcie tak w ielkiego  w o d za , y 
m ów cie w eftchn§w szy: O to ten , ktpry nas 
prow adził na niebespieczehftwa! pod nim 
tylu iławnych uform ow ało  fig G en erałó w , 
których iego przykłady w yn io iły  do pier- 
w fzych honorow  w oyfeow ych ; oto ten ,któ­
rego fam cieii m ógł iefzcze w ygryw ać bata­
lie. m ów i do nas w fw oim  m ilczeniu, y oraz 
p rzeftrzega, ze chc§c znałeść przy śmierci 
iakg refztg prac nafzych, potrzeba Iłuzyc Kró­
lo w i ziem ikiem u, iłuzyc y K rolo N ieba &c.

25-
t
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Opisanie Ferdynanda Cortes:. T en  
Hiszpan w  fzesnaftym w ieku będąc w y- 
iTany od Vtląsqueza Gubernatora Kuby do 
odkrycia.now ych kraio w , przepłynąwszy od­
nogę M exykańiką p rzybył do pańftwa daw ne­
go Monte/urny, zm yślił fig bydź poiłem  |(ro- 
la Hiszpan (kiego, y pomimo oporu y fprze- 
ciwienia tamteyszego M onarchy, w fzedi do 
Miafta ftołecznego. y do Pałacu zaiechał 
Taniego Króla. T a m  lubo grzecznie b y ł 
p rzyjm ow any, um yślił firacié 'K rola , yf po-' 
dbi<5 lobie cały N aród. W ziął w iec K ro-' 
la w  areszt, o ku ł w kaydany, y trzym ał w 
w ięzieniu w raz z innem i niewclnikaka-- 
m i. M exykanie p rzelg k n ie n ł, zrazu Hi- 
fzpanow  m ieli za B o go w , ale potym nie 
widząc żadney różnicy między niemi y ich 
zw ycięzcam i, prócz te y , ze byli zdraycam i, 
w yn ioiłem i y o krutn em i. zbuntowali fig y 
©pasałi m iafto, chcąc w yd rzeć Twego M cnte- 
zumg z rąk okrutnego tyrana. Cesarz wfzedł- 
szy na m u ry ,g d y  chciał coś m owie do Two­
ich poddanych aby fig u fp o k c ili, przypad­
kiem  ugodzony ftrzałą w  głow g , w  o k ru ­
tnych bolach zyicg zakończył. Kortez lubo 
podtenczas w ypędzony z m iaña, mufiał uftg-

powae
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p o w ać, atoli potym zm ocniwszy fig , miafto 
d o b y ł, y podda! na zawsze panowaniu Ka­
rola V . Y toto ieft co niektórzy pisarze na 
zyw aią zdobyciem M ć x y k i, z tym w szyftkim  
niebespieczeńftwa ha które Kortez naraża! 
fig podczas tey w y p ra w y , y dow ody mgftwa 
•które o k a za !, nie pow inny go czynić ila- 
w nieyfzym m ad rozboynika yzaboycg, k tcry  
dla odebrania życia tym których woiuie,nad- 
ilaw ia iw ego y odw aża fig na w fzelkie nie- 
befpieczeńftwa. M ożna to w nieść o tym w y- 
nioftym Kaftyliyezyku, który  chcąc/adiąćwfzel- 
-ką nadzieig pow rotu do O yczyzny fw oim  
żo łn ierzo m , kazał fekretnie podziuraw ić 
o k rg ty , na których m ieli p ow racać, y gdy 

'  uyrzał tonące, > zabrawszy co_ potrzebniey- 
fzego z n ich, dozw olił im zatonąć. M exyka- 
■ ie lubo im nie zbyw ało  na odw adzg, prze­
cież byli zabobonni y bez broni. Po śm ier­
ci M ontezum y obrali fobie innego Cesarza , 
y zewsząd zgrom adzili fig do bronienia fw ey 
O ycz> zny, ale ftraciwszy w ielką liczbg ludzi 
niczego niedokazali, ow fzem  y drugiegoM o- 
narchg utracili. Kortez kazał go na rozpa­
lonych węglach p iec, w raz z M iniiłrem  iego, 
chcąc fie koniecznie dow iedzieć gdzie b y ły  
ikarby zachowane. G dy tak byłi rościągnie- 
ni na o g n iu , M inifter nie mogąc m ytrzym ać 
b o lu , p roiił żałośnie M onarchy aby m u w o l;
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no byio  w ydać fe k re t, ale ten zatknął mu 
ufta rę k ą , m ówiąc z gniew em : azaż nie w i­
dzisz ze y ia podobne > cierpię m ęki ? Kortcz 
napafłszy Twą dzikość nieftychanym ckrucieu- 
ftw em , po nieiakim  czafig był odw ołany do 
Europy^dla fprawienia fię z Twoich' czynno­
ści gdzie b y ł ze wzgardy od w fzyfikich przy- 
ięty. A nie mogąc otm ym ać, audyencyi u  
Karola V . który wdzięczności nie fądził 
bydzj cnotą M onarchów , zaftąpił mu raz 
iadącemu w  k a re cie , y ftanąwszy na ftopniu, 
gdy fig Karol fp y ta ł, ktoś ty ieft? rzekłem  
te n , którym  ci w ięcey zdobył P ro w in cyi, 

niżeli tw o i' Przodkow ie zoftaw ili Miaft 
twoiem u panow aniu. jednakże nic ta-mo­
w a nie p om ogła, gdyż Kortez od wszyftkich. 
w zg ard zo n y, w  oftatnim pom żcniu życia 
Twego dokonał.

9 6.
T ra fiło  fig raz w  P a ryżu , że fię pe 

w ny H rabia zało żył z iednym  Xiążgciemi ® 
dw akroć fto tyfigcy liw r o w , któryby w  fze- 
ściu godzinach dwa razy przebiegł na koniu  
od bramy S. D en is, aż' do Pałacu C han tilly . 
Do tak niezwyczaynego biegu opasał brzuch 
bardzo izerokim  pasem , y upow ił Tobie rę­

ce
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4e y nogi nakształt dziecia m ałego. N a  dro­
dze były  rozftaw ione k o n ie ,g o to w e  do wfią- 
dzenia. Naznaczoney godziny za daniem 
znaku puścił fig iak ftrzała , przefiadaiąc z 
konia na konia z nieflychaną fzypkością, y 
odpraw ił drogg podług, zakładu. Po fleoń- 
czonyin biegu zoftaw ało iefzcze iS. m inut do 
naznaczoney go d zin y, które m iał poświgeić 
na doniefienie K rolow i o fw oiey  w ygraney. 
Ale w  tym momencie zachorow ał bardzo 
cigżko , p o ło ży ł fig na łó ż k u , z ktorego wig- 
-czy nie w fta ł, gdyż potym w fześć miefigey u- 
roarł. . . .  W  roku 1711. dwóch znacznych 
Panów przedfigwzigli ubiegać fig dó m ety w  
karetach. Ludzie ftali po obydw och ftro- 
nach drogi z konw iam i napełnionem i w pdą, 
aby polew ali ko ła  u karet. W  tym konie u 
pierw szey ; karety związawszy fig popa­
d a li, kareta w yw ró ciła  ftangret zabity 
zoftał y dwóch lokaiow  nogi p o ła m a li. 'T a ­
kow e izalenftw o w  Anglii pofpolicie kończy 
fig na fmutnych przypadkach.

97-
Krom w el ('m owi M afillon ) b y ł to 

człow iek podłego ftan u, w yboorem i od na­
tury udarow any talentam i, ale bez fumnie- 
n ia .y  poczciw ości, w yn iofl fig na ruinach

iwey
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fw ey O yczyzny w ieku przeszłego, y przy> 
niufił N aród tak bitny y gorliw y o ow e pra­
w a y wolności do oddawania fobie hołdu ta­
kiego, iakiego y nayprawnieyszym Krolotn 
nie zw ykli oddawać poddani. G łgbokość 
umyftu tego uzurpatora (dodaie P. Bofifuet) 
była n iezw yczayna; b ył to hipokryta prze­
b ie g ły , iako y  Polityk g łg b o k i, zdatny do 
w ykonania y ukrycia w fzyftk ieg o , dzielny y 
niefpracowany w  ppkoiu y w  w oyn ie, k tó ­
ry  nic nie odkładał na lo s , czego m ógł fam 
dokazać radą lub' przeyrzeniem , do tego tak 
czuły y gotow y na w fzy ftk o , ze nie opuścił 
zadney fposobności, która mu fig kiedy po­
dała. U trzym yw ał fig iuż przez zdradg, iuż 
przez m oc, fanatyk z fanatykam i, Ikrupulat 
z  pobożn em i, natrząsaiący fig ze wfzyfikie^ 
go z n iezbozn em i, pom iarkowany w  ucie­
chach: gofpodarny bez chciwości w ydarcia 
drugiem u, pracowity y pilny we w fzyftkich 
fw ych  intereflach , trzymaiąc w  rgku miecz 
y  bu n t, a na tw arzy maikg R elig ii, o k ry ł fig 
przym iotam i w ielkiego K róla , bgdąc niego­
dziwym  przywlaścicielein cudzego tronu. 
Bgdąc poftanym od^fwoiey partyi dla ukara­
nia Akadem ii O xfordzkiey y K aw brydzkiey, 
utrzym uiących ftrong Krolewlką p o zw olił 
fw ym ^ ołn irzom n ay dzikszych' obrzydliwości,

' kto-
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którzy z rokietow  y fprzgtow Kościelnych 
p orobili czapraki m.ko u e , lale y Kaplice o- 
brociłi na ftaynie, Statuom Króla y Swigtych 
Pańikich nosy y uszy poobcin ali, a Profes- 
forow  kiym i pozabiiali. Biblioteka O x- 
fo rd zk a , maigca w  fobie w ieycey 40. tyfigcy 
kfi^żek , zgrom adzonych z rożnych czgści 
świata z niezm iernym  kofztem , w  iednym  
dniu fpalona była. Straciwszy z tronu fwe- 
go Krolaj,| w fzedł z tryumfem do L on d yn u , 
gdzie lud zaślepiony przyim ow al go z nad- 
zw yczayna radością, co gdy, mu ukazyw ano, 
odpow iedział: w idzicie W aĆpanowie z ia- 
kim  naciikiem ten Lud mig przyim uie, ale 
gdyby mig prow adzono na plac śmierci, u p e-. 
wniain izby fig podobnie zgrom adzał. T e n  
złoczyńca fwem u' K rolow i publicznie na ryn­
ku łebju cigć kazał w  R oku 164.9, y ogłofi- 
wszy fig ; Protektorem  N a ro d u , rz^dzii nim 
absolutnie; z tym w fzyftkim  nie był fzczg- 
śliwytn. N iefp okoyn y ugryzieniem  fumnie- 
n ia , y boigc fig zaw fze aby od kogo nie b y ł , 
zab ity , kazał w  pałacu Wittlieai porobić 
w iele  p okoiow  \  fekretJttmi drzw iczkam i, 
ktorem i m ogi fpufzczać fig do lochow , któ­
re prow adziły-do bram y pod T am izy  zro- 
bioney. T a m  lig  na każdg noc u k ry w a ł, 
fam fig rozbierane y nigdy dwa razy na ie­
dnym m ieyfcu nie nocui§c. T a k  tedy zyiijc
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w  cłziewigć lat panowania Twego um arf, y  
by! pochowany w grobie Xrolewfiu.ni, akąd 
potym w e dcva lata w yciągn ion y, na haku 
p o w iefzo n y, y pod Tzubienica b ył pogrze- 
biony z rozkazu Karola II. Pew ny uczony_ 
który  b y ł napisał Panegiryk na pochw ałg 
K rom w ella, gdy potym przy wftgpie na tron 
Karola podobnie chciał go w ychwalać, wcale 
mu fig nie zdało; gdy był fpytany o przy- 
czyng', odpow iedział: bo fig pofpolicie za­
wsze lepiey udaie w  zmyślonych rzeczach, 
n iżeli w  prawdziw ych.

93.
Pan d'Aubigne, ieden z G enerałów  

H ugonockich, biiąc fig pod Saintónge,w padł 
na zasadzkg y doftał' fig w  n iew o lą , Korn- 
mendant w oik Katolickich w tey p ro w in cyi, 
p ozw o lił mu na parol'iech ać do R u pelli, y 
tam zabawić fig kilka dni. Ale ten ikoro od- 
iech ał, Kommendant odebrał rozkaz ode 
D w o ru , aby go odeffeł związanego do Bur- 
degali. Juzby było po n im , gdyby fig* tam 
b y ł d o fta ł, gdyż Katarzyna de M edicisyX ią- 
że d 'E pernon, wielce byli nań urażeni.Kom ­
mendant tedy poftał czymprgdzey za n im , 
przeftrzegaiąc, aby fig wigcey nie pow racał; 
ale ten nic hiezwazaiąc na to , pow róciw szy

rzek ł

http://rcin.org.pl



rai

rzek ł: oto ftaie podług danego ftowa W ać- 
pan u , w ołg zgin ąć, niżeli mu go nie dotrzy­
mać. T y m  czasem H ugonoci złapali Pana 
Guitaut rządcę krolew lkiego  w ysp Re y 
Oleron, y oświadczyli fig , ze go w  morzn u- 
topią , ie ie li Pan etAubine nie bgdzie natych- 
uuaft u w o ln io n y, co mu też życie zacho­
w ało. *

9 9 .

Pan Dawis Konsul Angieliki w  N ea ­
p o lu , uciekaiąc przed zarazą która tam pano­
w a ła , przenioft fig do F lo ren cyi, gdzie raz z 
ciekawości poszedł oglądać lw y W . Xiążgcia 

v T o ik a n ii. Migdzy ktorem i pokazano mu 
iednego n iezm iern ej w ie lk o śc i, y srogości, 
tekdalece że go przez trzy lata ledw o m ogli 
uśm ierzyć. Skoro Konsul zb liżył fig do kra­
t y ,  fkoczył lew  z w ielką  radością, y wspią­
w szy fig na zadnich łap ach , począł lizać rgkg 
ie g o , ktorg mu przez kratg podaw ał. D o­
zorca lw ó w  przelgkniony tą lekkom yślnością, 
profił aby fig odftąpił, przeftrzegaiąc ie  lig 
podaie w  w w ielkie niebefpieczeńftw o. A le 
Konsul nic na to niedbaiąc kazał żeby mu 
klatkg o tw o rzo n o , y w fzed ł do niego. Na- 
tychmiaft lew  w fpiął fig łapami na ramio- 
*wch, y począł lizać tw arz ieg o , potyrn iuż 
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kfad? %  poci: nogami ie g o , iuż w yikakiw at 
po klatce od kąta do k ą ta , iu i  biegał w k o ło  
niego y- y rożne czynił przym ilenia, z w iel­
kim  zadumieniem w izyftkichna topatrzących. 
Potyni- Pan Dawis uścifkawfzy fig ze lwem  
wnaylepszey 'przyiazn i odszedł' Od #łieg$.. 
Gdy fig wieść-rozeszła o  tyin p o  tr.ieśde* lud 
łatw o-w ierny w ziął go za  Sw igtego, który 
na żądanie W . Xiązgeia uczynił takową rela- 
cyąr Kapitan ¡pewny okrętu powraćaiąc z 
Barbaryi d a ro w a i m i b y ł tego Twa, naten­
czas małego* Przez k ilk a  la t chowałem  g<T 
u fiebie w  domu pozwalaiąe w fzelk iey w o l­
n ości, ale gdy w y r o ił, boiąc fig iakiego nie- 
fzczgs'cia wsadziłem  go w  k la tk g , z ktorey
nie w ypuszczałem ', chyba dla przytom nych 
gości-, którzy chcieli z nim fig bawić. T y m ­
czasem nieznacznie tak fig ftał o kru tn ym , ze  
m i k ilk u  ludzi ik a liczy ł, zaczym zabiegaiąc 
dalszemuSniefzczgs'ciu , chciałem iuż go zabić, 
gdy na prożbg mego przyiaciela darow ałem  
mu życie y  iego z k latką. Od tego czasu 
nie w iedziałem  gdzie fig obracał, y kom u fig 
potym  doftał. ja k o ż  o w ’ przyiaciel darow ał 
go  W -X ig ż g c iu .J

I O O .

Świadczy Gelliusz ie  fam widział Twoi
iem i
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iem i oczym a, iako m łodzieniec ieden tra 
' ktniąc Szkoły w P a teo li, z odnogi iedńey 
blifkiey N eapolu codzień p ływ a ł do w fpo 
nm ionego lfiiafta na D elfinie, ktorego tak 
rospieśctł, ze z rgk iego  brał pożyw ienie. 
Skoro młodzieniec* zaw ołał Simon tak zaraz 
Delfin w yp ływ ał z morza y przychodził do 
rgki na glos iego,. Zaco tak mu był w dzig 
czny iz w ziąw szy go na fw o y  grzbiet prze­
w o ził do P a teo li, a po Skończonych naukach 
nazad do domu za każdym  razem odprow a 
dzał. T e n  Student gdy potym  w  k ilka  lat 
.um arł, delfin krgz§c uftawicznie po brfcegu 
m o rza , gdy f ig 'n ie  m ógł doczekać fw ego 
karm iciela, w, k ilk a  dni zdechł w oczach na 
to patrzach..
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